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Z największego w Polsce martena 
popłynęła pierwsza stal 

' W sobotę nad ranem fra.ncmskle Zgromadzenie Narodowe 
119 głosami przeciwko 273 odmówiło nądowt Mendes-Fn.n­
ce'a zaufania. wobeo czego Mendes-France złcńyl na ręce 
prezydenta. Francji Coty dymls.ię swego rządu. w pokoiowego problemu niemieckiego 

I I 

rozwrązanra 

Jak wiadomo. IMen<les-France postawił kwestię zau!anta 
w związku z debatą w Zgromadzeniu Narodowym nad. rz.ą: 
dową polityką w Afryce pólnoenej. l'Qdczas dwudrnowei 
debaty nad tym problemem rząd Mendes-France'a był o~tro 
krytykowany pnez przedstawicieli różnych .ugr~powa~ po­
l itycznycll, n ie wyłączając nawet przedstaw1c1eh partii ra­
dyk.aJnej, do której należy sam 1Mendes-France. 

Wielkie mi~dzynarodowe 
Po zak.ońcwnlu debaty nad polityką 

rządową w Afryce pólnoonej, przemawiał 
premler Mendes-France, podk,reś!.ając, że 
znaczenie debaty znacznie przekracza ra­
my problemu północno - afrykańskiego, 
al00wiem chodzi tu w gruncie rzeczy o 
całoksztalt polFtyki rządu. 

Wyniki głosowani.a n.ad votum zaufania 
%Ostały podiane w sobotę około godz. li ra­
no. Według prowi2JOrycznych danych, prze­
ciwko rządowi wypowiee7.Lała się cała 
frakcja komu.nis·tyczn.a (98 głosów) i przy­
tlacza·j ąca więksrość deputowanych partii 
katolickiej MRP (72 s;iośród 85). Glosy 
innych ugrupowań pairlamentarnych, w 
tym równi.eż głosy radykalów, były po­
dzielone z wyjątkiem głosów prawiCQ­
WYCh socjalistów, którzy jednomyślnie po­
parli rząd Mendes-France'a. 

Po ogłoszeniu wynikó\V głosowania, 
Mendes-France wbrew przepisom konsty­
tucyjnym usiłował zabrać głos i bronić 
swej polityki. Wystąpienie to powitane zo­
stało okrzykami i wrzawą ze strony depu­
towanych, którzy domagali się natychmia­
eiowego zamknięcia posiedzenia. Depu to­
wa.ni odśpiewali „Marsyliankę", Mendes­
;F1iance nie zdołał dokończyć swego prze­
mówienia i udał się z członkami swego 
gabinetu do siedziby prezydenta Francji 
Coty w celu :i.łożenia dymisji. 

* * * W niedzielę wieczorem prezydent Rrpu-
bliki Rene Coty za.proponowa.I b. premie­
rowi Antoniemu Pinay (niezależny prawl­
OOWY) misję utworzenia. nowego rządu. 
Plnay misję przyjął i rozpocznle w ponle-

Pra,cownicy zakladów Riesa w liczbie d?:iesięciu 
tysięcy demonstrowali przeciwko remilitaryzacji 

Niemiec zachodnich. 
dzfa.lek rozmowy z przedstawiciela.mi pa.r- NA ZDJĘCIU: pTacownic11 stalowni i walcowni 

Riesa ·w pochodzie demonstracyjnvm. tli politycznych. 
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Wnioski ·z \VynikÓ\V walki 
koszly lł'łasne •• 

DIZSZC o 
W krytycznej analfzle 11łanu naszej go­

spodarki, Jaką przeprowadziło Ili Ple­
num KC PZPR, szczególnie mocD!1 

uwypuklone zostały niedostatki w dziedzinie 
wałki o oszczP.dność. Nie siało sle to bynaJ• 

mniej przypadkowo. I nieprzypadkowo u 
podstawę oceny lej walki wzięto nie Jej 
lepsze WYnikl w stosunku do l)Oprzednich 
łat, lecz zbyt niskie osiągnięcia w stosunku 
do rzeczywiście Istniejących możliwości. 

Nie mofemy poprzestać na stwierdzeniu, 
że w roku nbległym uczyniliśmy znaczny 
krok naprzód na drodze realizacji uchwal 
II Zjazdu partii. Nie możemy zadowala6 
się faktem, że umocniliśmy i lepiej WYposa.­
iyllśmy naszą. gospodarkę. (słotne jest li· 

świa.domienie sobie, że przepłaciliśmy za to 
bez uzasadnienia. Mając warunki zaoRzczę­
dzenla przy wykonaniu planowych zadań 
produkcyjnych 7 miliardów złotych, osz~ę­
dzillśmy tylko 3 miliardy. Osiągnięcie tych 
samych efektów kosztowało nas więc o ł ml• 
llardy złotych drożej, niż mogło kosztować. 

Taka jest wymowa. niepełnego WYkonanla 
przez naszą. gospodarkę zeszłorocznego pla­
nu obniżki kosztów własnych. Plan ten był 
rea.lllł'. skoro mogły go wykonać tak wiel­
kie, o ba.rdzo zróżnicowanej prodnkcJI prze· 
mysly, jal1 przemysł lekki , ma.szynowy, che­
miczny: skoro niejednokrotnie wskazywano 
na Istnienie znacznych nie wykorzystanych 
rezerw oszczędności. 

Jak to wiec się stało, że w wielu galę· 
złach gospodarki narodowej, w dziesiąt­
kach przedsiębiorstw wygospodarowano o 
setki milionów złntych mniej, niż pozwala­
ły na to warunki' Gclzieź szukać należy 
głównych źródeł nlezadowalaJącyl'h wyni· 
ków w obniżce kosztów własnych? 

III Plenum KC PZPR wskazało. te prze­
jawy niegospodarności wypływa.Ją przede 
wszystkim z niedostatków. ze slabo~cl pracy 
politycznej na polu walid o oszczędną. !!'O· 

spodarkę. Kategoryczny nakaz partii. aże­
by skoncentrować uwaęe na jakościowych 
I ekonomicznych wskaźnikal'h produkcji. na. 
walce o obniżkę kosztów własnych, nie zo· 
stał przez szereg resortów. przez wicie or• 
ganlzacJi partyjnych i dyrekcji potraktowa­
ny z należyta powagą I zrozumieniem. Nie 
doceniono p0Jliyczne.t treści tego nakazn. je­
go l!'lęboklego I nlerozerwalnesro zwia1.ku z 
realizacją. naczelnych zadań WYDlkaJących 
:11 uchwał II Zjazdu. 

Metody politycznego oddziaływania I kie­
rownictwa nie zostały przystosowane nale• 
życie do potrzeb wałki o OS7.CZP.dność surow­
ców, materiałów I pracy ludzldej. Powo­
dzenie tej walki wymaga nncriei Ja.k na!• 
szerszego uczestnictwa w nłel mas pracuJa· 
cych, nieustannego rozbudzania Ich tw6rcze.I 
lnlc;iatywy, a to można oslagni\ł l<'rlynle w 
drodze ścisłego zwiazanla sie z tvml ma.sa­
mi· można to o~lągnąć. przyslochuJ~c się 
uw'ażnle 1tłosom robotników I ora.\'ownlków. 
a więc ludzi naiwh~cej mających w teJ 
sprawie do powiedzenia. 

Tymczasem Jakże często zadania w dzie· 
dzi~le obniżki kosztów wlasnych próbowano 
rozwiązywać tylko 1>rzy pomocy wą..~klego 
grona fachowców. odgórnie. 

Wiele organizacji partyjnych, mimo Iż 
miały świadomość potrzeby politycznej mo­
blllz~cjf załóg w walce o wykon:vst:vwanle 
rezeTW oszczedno~ci - mohlllzal'.11 tei nie 
osiągnęło w pełni. Zaważył tu zły styl pra· 
cy partyjnej. Np. konferencje pa rt:v Jno· 
ekonomiczne. które mlal:v w swym założe­
niu ściśle powiazać oollt:vrznv, tr~ć walki 
o obniżke kosztów wlasn:vch z jej praktycz· 
nymf zadaniami. oraz wclą.:nąe do niej 
wszystkich członków załogi. byly nleiedno­
krotnie przygotowywane I organl?.owane 
przez niewielki tylko aktyw. Blurokratvcz­
nle f formalnie w wielu wypadkach rozdzlr· 
lano zadania. określa.no terminy !>ez 

,uprzedniego omówienia. l przedyskutowania 
spraw na. zebraniach podstawowych or?nl­
zacjl partyjnych. bez zasięgnięcia opinii za-

logl. Nleprzestn:~ganle I w tej dziedzin!!! 
koleidalnoścl, niedostateczna. aktywność 
członków partii, pózbawlanle Ich możności 
rozwinięcia. twórczej krytyki I samokrytyki 
nie mogln się - rzecz Jasna - nie odbi6 
ujemnie na wynikach walk.I o t&ńllZ4 pro­
dukcję. 

Nie mogło r6wnlet wpływali moblllzuJ11co 
na. pracowników akcyjne · zajmowanie się 
przez szereg organizacji pa.rtyjnych st111'wa­
m1 obnlikl ko.złów własnych. Nle ugrun• 
towywało bynajmniej przekonania o nie• 
odzownoścl te.f obniżki lekceważenie przes 
samą organizacje własnych uchwal w tej 
dziedzinie, dopuszczanie do Ich nlewykony­
wanla. Taka samą demobill:r.ującl\ rolę nd­
grywało nieprzestrzeganie niejednokrotnie 
w praktyce statutowego obowiązku ka.zdego 
członka part!I, na.kazu.fącego mu pobudzar 
przykla.dem I rozwijać twórczą Inicjatywę 
mas. Czyż czi:ste były wypadki przyporni· 
nanla o tym członkom partii, wpływania na 
nich, a w krańcowych przypadkach partyj­
nego karania. za rażące marnotrawstwo, za 
szl<odlhve niszczenie mienia. spoleczn.ego? 

Oo poważnych braków natury pohtyczneJ 
za.liczyć na.leży również często przejawiają­
cą się w praktyce nieumiejętność pełnego 
wykorzystania. I rozwinięcia Inicjatywy 
przodujących robotników I załóg. Tysiące 
pomysłów racjonalizatorskich, wniosków I 
usprawnień. mogących pnynieść wielomi­
lionowe oszczędności naszej gosl>Oda.rce, le· 
żą przez długie miesiące, a nawet I lata, 
zamknięte w szufiadach wskutek biurokra­
cji ogniw administracyjnych I biernej PO· 
stawy organizacji związkowej. Nie mogłoby 
to mleć miej~ca. gdyby organizacje partyjne 
zdecydowanie walczyły z katdym przeja­
wem lekceważenia tej doniosłej sprawy. 
Błędów tego rodzaju, które zaważyły na 

niewykonaniu planu obniiki kosztów wla11-
nych, było oczywl~cle znacrnle więcej, Istot­
ne jest, że są to przede wszystkim błędy I 
braki klernwnlctwa politycznego, skutki 
złych, niewłaściwych, b~i nie doU skutecz­
nych metod pracy wychowawczej I organi­
zatorskiej, a takie błędy administracji go­
spodarczej w kierowaniu zakłada.ml pracy. 

Musimy o tym pamietać codziennie w wal­
ce o wykonywanie planowych zadań roku 
bieżącego. Towarzysz Bierut mocno podkre­
ślił w swoim referacie na rn Plenum. że 
skoncentrowanie i nieustanny wysiłek or­
ga.oizacjl partyjnych I wnystkieh ogniw go­
spodarczych w kierunku realizacji ekono­
mirznych wskaźników planu gospodar~e.go, 

a. w szczególności w zakresie obniżenia ko­
sztów własnych jest - obok znacznie wzmo­
żonego wysiłku w dziedzinie rolnictwa -
nafważnle.lszym warunkiem W''konanla za­
d:oń po~tawlonych przez Il Z!azd. 

Przez obniżkę kosztów własnych ma~y 
wygospodarować w roku 1955 okolo 7.5 mi­
liarda złotych. Wobec 3 miliardów złotych 
uzyskanych w roku ubiegłym stanowi to 
bardzo poważne zadanie. Obnl:i!fa kosdńw 
wlasnyrh w naszej gO!lpoda.rce ma pokryć 
około dwńch trzecich płanowanel\'O na rok 
bleiący przyrostu dochodów spcjallstyrz­
nych przt"dslęblontw. 

Osiągnięcie ustalonych w planach poszcze. 
irólnych prz.edsiębiontw wskaźnlk6w obni­
ienla kos:r.tńw własnych nie hędzie łatwe, 
ale Jest w pełni realne. Rezer~ są jes7.rze 
olbrzvmle. L~cz Ich wykorzystanie zależeć 
będzi~ od tego, w Jakim stopniu spraw! 
walki o oszezędnośi>, 0 wyhzą wydaJno~c 
pracy potrafimy uczynić zrozumlalyml I bli­
skimi sprawami wsz:vstklch załóg, każdego 

pracownika. Zaldec' będzie od stworzenia 
w~ród załóg atmosfery, w ktńrej każda 

strarona złotńwka, zepsuty wyrób. nie wy­
korzystana maszyna - hęrlą boleć. oburzać, 
wywotywac protesty. Zależec' będzie od za­
bezpieczenia warunków. w których uwzglę­
dniany będzie kaidy słuszny głos krytycz­
ny płynąl'Y z dolo, w których inir.jatywa 
maa w wykonywaniu I wykorzy~tywanlu 

rezerw gospodarczych będzie mogła rozwi­
jać się bez pn:eszkód I najpełniej. , 

I spotkanie w Warszawie 
lV dniu 6 bm„ o godz. 10 rano, rozpoczęło się w Warszawie spotkanie dele- W dniu 4 lutego 1955 r. z pieca martenowskiego nr J 

huty im. Lenina pop!y nęla pierwsza rta!. gacji wyłonionej przez europejską konferencję dla pokojowego rozwiązania 
NA ZDJĘCTU: spust stali. Stal z napełnionej kadzi 

wlewana jest następnie do wlewniczek. problemu niemieckiego, która obradowała w Paryżu w grudniu ub. roku 
:i: przedstawicielami ZSRR i krajów demokracji ludowej. FoL - CAr 

W spotkaniu biorą udział m. 
ln.: 

Z FRANCJI: Paul Bastld -
były mini:steir, profesor Wy­
d~ialu Prawa w Paryżu, Pier­
re Lebon - deputowany, Ge­
orges Loustaunau-Lacau -
deputowany, Michel Maurice­
Bokanowskl - deputowany, 
wraz z małżonką. Pierre Vil­
lon - deputowany. 

Z HOLANDII: M. Coelngh· 
Mlnnert. 

Z NIEMIEC ZACHODNICH: 
Wilhelm Elfes - drugi prze­
wodniczący „Związku Niem­
ców". 

Ze SZWAJCARII: Jean-
Louls Rebetez - redaktor na­
czelny miesięczni.ka „Con­
tacts". 

Z WŁOCH: Marlo Rotfl -
senator, .sekretarz specjalnej 
komisji senatu do spraw raty­
hk.acji układów pa.ryskich. 

Z CZECHOSŁOWACJI: Gu­
sta Fuczlkowa - deputowana 
do Zgromadzenia Narodowego 
Republiki Czechosłowackiej o­
raz Anion! Stehllk - ks.iądz 
wikariusz kapitulny. 

Z NIEMIECKIEJ REPU­
BLIKI DEMOKRATYCZNEJ: 
dr Johannes Dleckmann -

Tragiczny wypadek 
w Północno -Łódzkich 

Zakładach 

Przemysłu Zerzebneao 
w oobotę, 5 bm„ w godzi- I 

nacll prz.ecipoludniowych w 
1

. 

Północno - Łódzkich Zakła­
da.eh Przemysłu Zgrzebnego J 

przy ul. Nowotki 106 wyda- I 
rzyła się tragiczna w skutkach 
katastrofa, W sta<rym budyn­
ku zerwał się zbiornik z wo­
dą i przebijając strop spadł 
do ll!lajdującego się niżej war­
sztatu mechanicznego, przy­
gniatając pracujących tam ro­
bO'tników. Spoś1·ód pracują­
cych w tym czasie w waTslita­
cie, hydraulicy: Władysław 
Kaźmierczak, Mieczysław Za­
rzycki, Julian Jaroszyński i 
pal.acz Wacław Szarzała po­
nieśli śmierć na miejscu, a 
robotnicy: Edward Witczak, 
Cresl.aw Szubert i Jan Fijał­

kowski odnieśli obrażenia. 
Rannym udzielono natych­
miastowej pomocy i odwiezio­
no do szpitala. Wstępne bada­
nia lekarskie wykaz.ały, że ży­
ciu ich nie grozi niebezpie­
czeństwo. 

Na miejsce wypadku przy-
by1i pr.edstawiciele władz 

pa.rtyjnych I państW()Wych. 
Rodzinom ofiar tragicznego 

wypadku udzielona została 
doraźna pomoc materialna . 
Pogrzeb robotników odbędzie 
się na koszt zakładów 
Smierć 4 towarzyszy, któ­

rzy padli ' na bojowym poste­
runku pracy, okry la żałobą za~ 
łogę Północno - Łódzkich Za­
kładów Przemysłu Zgrzebne­
go i oałą klasę robotniczą Lo­
dzi. 

Dochodzenie w ~rawie u­
i>-łalenia przyczyny wypadku 
trwa. 

przewocj.niczący bby Ludowej 
NRD, Peter Florln - deputo­
wany do Izby Ludowej, Hein­
rich Tiiplltz - minister Spra­
w iedliwości, dr Gothard Eber­
Ieln - socjoolog. 

Z ZSRR: Aleksander Oparln 
- członek Akademii Nauk 
ZSRR, 111.t Erenburg -- pi­
sarz, deputowany do Rady 
Najwyższej ZSRR. Aleksan­
der Korniejrzuk - pisarz, de­
putowany do Rady Najwvż­
szej ZSRR. Michał Nlestlerow 
- przewodniczący Izby fi;in­
dlowej ZSRR oraz Mil'hał Żu­
kow - dziennikarz - publicy­
sta 

Wspólne obrady prezydiów 
lódzkiego Komitetu · Frontu Narodowego 
i Lódzkiego Komitetu Obrońców Pokoju 

W sobotę odbyło się w Łodzi wspólne posiedzenie prezydiów Łódzkiego Komitetu FN 
Łódzkiego Komitetu Obrońców Pokoju, w którym wzięli również udział przewodniczj\• 

cy dzielnicowych komitetów oraz aktywiści Frontu Narodowego, 

Z POLSKI w spotkaniu u- Obradom przewodniczył 
czestniczą· wicemBKszalek Sej- i:>roL Mieczysław Kl:mek, 
mu PRL, przewodniczący Pol- przewodniczący Łódzk i ego 

sklego Komitetu dla PokOJ'>- Komitetu Frontu Narodowe­
wego Rozwiązania Problemu go, 
Niemieckiego - prot. dr Sta- Sprawozdanie z obrad połą­
nisla.w Kuln:yński, poseł Ostap C7.0nych prezydiów Ogólno­
Dluskl, posel Dominik Horo- polsk iego Kom'.tetu Frontu 
dyński oraz wiceminister O- Narodowego i Polskiego Ko-
światy - amb. Jeny Micha.- mitetu Obrońców Pokoju 
łowskl. tiożył wiceprzewodniczący 

Uczestntków Apotkanta po- LKFN, ob. Gabriel Górtowski. 
witał w se1 decznych słowach - Przedmiotem obrad po­
wicemarqzałek Sejmu PRL - łączonych prezyd iów OKFN i 
Stanislaw Kulczyński, tycząc PKOP - pow iedział m. in. ob. 
fm, by obrady qlużyły sprawie Górtowski b_YlY ~pra"".y 
pokoju 1 przyjazne! współpra- zw1ąz.ane z mebezp.eczen-
cy międł:v narodami. 

1 
stwem rem '.litaryzacji N'. e-

P ierwszemu posiedzeniu miec zachodnie~. włączeniem 
spotkania przewodniczył poseł bomby atomowe) do arsenału 
Dominik !inrodyńskl. I broni państw zachodn ich oraz 
Dysku~1ę zagaił Paul Bastld .agres:l:'wna polit~ka USA na 

(Franc.ia) były minister, Dalekim Wschodzie. 
prof. Wydziału Prawa w Pary- Uchwały o.5tatniej sesji Biu-
żu. ra $wi.atowei Rady Po.koju -

• • • podkreśli! mówca - mają do­
ntosłe znaczenre w da1~wl 

W związku ze ~potkaniem, walce 0 utrwalenie p0<koju. 
które rozpoczęło się w Warsza- Swiatowy ruch obrońców po­
wie, J. Paul-Boncour - byly 1 
premier Francji, nadesłał 
oświadczenie następującej tre­
ści: ,.Żałuję bardzo, że nie mo­
gę być razem z Wami w War­
szawie, lecz okres zimy nie 
je~t zbyt odpowiedni dla mych 
81 lat. 

Żałuję, ronieważ: 
1) bylem zawsze wierny 

i to bez w? ględ u na ustrój 
przyjaźni między Francją a 
Polską i broniłem ie.i w ciągu 
15 lat w Genewie przeciwko 
z.akurnm Niemiec; 

2) macie całkowitą słuszność. 
17 organi/.'1Jecie tę konferencje 
w kraju, któremu remi! · t~ry-
7.i<cja Niemiec nczególnie za· 
.,i:raża. Wla~nie z tego krajo 
powinien zabnmiec &los o­
strzeżenia". 

Amerykanie 
osłaniają 

ewakuację wojsk 
Czang Kai-szeka 

z wysp Taczen 
W Waszyngtonie podano o­

ticjalnie do wiadomości, że a­
merykańskie siły morskie l 
lotnicze na Dalekim Wscho­
dzie będą osłaniały ewakua­
cję wojsk Czang Kai-szeka z 
z wy&p Taczen. 

I.OOO cennych nagród 
zdobyli uczestnicy konkursu 

pn. „Czy znasz tradycje ZMP ?„ 

koju potężn'.eje z każdym 
dniem i imperial:ści muszą się 
z nim liczyć. 

Krótki referat o sytuaclt 
m:ędzynarodowej, ze specjal­
nym uwzględnien iem pro!;ile­
mu niem ieckiego, wygtos'·ł 
członek Prezydium LKOP, 
prof. Remig '. usz Bierżanek. 

W szerokiej dyskusji akty­
wiki Frontu Narodowego 
podkreślali , że spoleczeńs two 
łódz k: e śledzi z w ielk im zain­
teresowaniem bieg wypadków 
w Polsce i na świecie, a szcze­
gól·nie na Dalekim W.schodz'. e. 

W dyskusji zgło.si.ono wiele 
C{'nnych wniosków w spra­
w '.e przeprowad zen:a masowej 
akcji propagandowej wśród 
społeczeństwa łódzkiego na 
temat sy tuacji m:ędzynarodn­
wej i uchwa ł Biura Swiato­
wej Rady Pokoju. Podkreśla­
no potrz;ebę pełnego wykorzy­
stania obecnej kampanii wy· 
borczej do rad z.alclaaowych; a 
następnie wyborów nowych 
władz. TPP-R i LPŻ - do 
szeroklego naświetlania osta L 
nich wypadków w sytuacJi 
rnlęd'Zyn-:rodowej. Wysunięto 
projekt, aby w zebraniach or­
~an iww.anych prrez komitetv 
Frontu Narodowego brali u­
dział radni naszego m iasta. 

PodsumO'wując dyskusje 
przewodn:czący ŁKFN, prof. 

wej Rady Pokoju oraz bieżą­
ce zadania dla komitetów FN. 
Przew:dz'ano również szereg 
zebrań środowiskowych. 

Na z;akończenie obrad wie­
lu przodujących aktywistów 
Frontu -Narodowego, a m. jn.: 
Komelia Plewińska , Marian 
Jakubowski, Aleksandra Do· 
maga1owa , Jul'oain Ja·godziński. 
Marta Fijoał.l.rnwska zostało 
wyróżnionych dyplomami u~ 
zn.an:a i cennymi ksiąiikarni. 

Uruchomienie 
pierwszego turbozes,elu 
elektrowni wodnej 

na Wli~e 
W łych dniach rozpoczął 

pracę pierwszy z dwóch tur­
bOTZespolów elektrowni wodnej 
budowanej na Wiśle w miej~ 
scowoścl Przewóz koło Nowej 
Huty. 

N. S. Chruszczow 
przyjął 

dziennikarzy amerykańskich 
Klimek, stwierdził: Dnia 5 bm. pierwszy sekre-

- Zebranie wskazało rui tarz KC KPZR N. S, Chrusz­
sz.ereg spraw, które nur tuią czow przyjął dziennikarzy a­
nasze społec:z.eństwo, jak ko- merykańskich Heąrsta, Kings­
niecmość wzmożenia walki o bury Smitha i Conniffa oraz. 
pokój j poprawa wa runków I odbył z nimi długą rozmowę. 
bytowych ludnośc i. Dużo zro-
bi liśmy w czasie wyborów d,n 
rad nara<fowych, lecz nie wy­
korzystaliśmy jeszcze możll­

wości pełnej aktywizacji na· 
szego społeczeństwa . W toku 
reaHzacjj bi eżących zadań 
aby uzyskać jeszcze lepsze ~· 
zultaty - musimy ba·rdziej 
zacieśn' ć więi;y z szerokimi Z 
masamJ. Do prac społecznych 
w szeregach Frontu Narocto­
wego należy wprowadwć w 
w:ększym n:.ż dotychczas o>top-
niu naszą i ntel'..gencJę, a szczt>­
gólnie inteligencję twórczą. 
Wierzę .głęboko, że nasze obo­
w'. ąz.ki będz i emy wykonywa(' 
jeszcze lepiej niż dotychczas. 

W toku obrad po.o;tanow1ono 
przeprowadzić w cz.asie do l:I 

Prezydent Tito 
spotkał s1ę 

premierem· Egiptu 

Nasserem 

Przed tygodniem odbyło się losowanie nagr6d za prawi­
dłowe rmwią.zanie konkursu pn.: „czy znasz tradycje 
ZMP?", zorganizowanego przed U Zjazdem ZMP przez Za.rz~ 
f,ódzki i Wojewódzki Zll>IP, wspÓJnle .z redakcją „Głosu Ro­
botniczego". W dniu wczorajszym w Filharmonii Łódzkiej 
na uroczysto..~cl zakończenia k.onkursu wręczono główne na­
grody. 

Na sali wszystkie miejsca 
za j ęte. Zgromadzona mło­
dz i eż z niecierpliwością czeka 
na ogłoszenie wyników kon­
kursu. Oczy wszystk ich zwró-

cone są na nagrody ustawio­
ne na estradzie. Jest na co 
pa'1rzeć! Radioodbiorniki, ro­
wery, aparaty fotograficzne, 
zegarki ręczne. Za chwilę na­
grody otrzymają ci, którym w 
losowaniu najbardzie1 się po­
s~ęściło_ 

I lutego plenarne pos 'edzen ·" 
dzoel n '.cowych kom itetów FN 
z udziałem srerok iego akty wu 
terenowego, a następnie - ~ 
16 lutego 7.org1n irować obra­
dy obwodowych komitetów 
FN. W c•;asie t ych obrnd oma· 
wiane będą uchwały Swiato· 

Agencja TASS donosi z Kai­
ru, że w dniu wczorajszym na 
pokladzie okrętu jugoslowiań~ 
skiego „Galeb" odbyło się w 
cz.a! ie przejazdu przez Kanat 
Sueski spotkanie premiera E-< 
giptu Nassera z prezydentem 
Tito, który powraca do Bel­
gradu z podróży po Indiach 
i Burmi e. 

W opublilrowanym po spot­
ka niu oficjalnym komunikacie 
s twierdza się „zadowalający 
rozwój stosunków między E1 
giptem a Jugosławią". 

- Pierwszą nagrodę, 6-lam. 
powy radioodl>iomik AT-Su­
per produkcji NRD - pada 
głos z estrady ~ otrzymuje 
Stanisław Kaleta , zam. w Lo­
dzi. przy ul. Kopern ika 43 
Młodzież gorącymi oklaskami 
wita zwycięzrów konku rsu 
Rowery otrzymują : Zenon 
Sztajerskl zam. ul Roma= 2 
l Jan Sikora, zam. ul Kró­
lewska 7a; zegarki na rękę : 
Stanisława Andrzejewska. 
zam ul. Mil ionowa 211 i Wan­
da Oz-imska. ul. Trybunalska 
9b, aparaty fotograficzne: -
Krystyna Jankowska, zam. ul. 
Piasta li i Stanisław Jusz­
czak, z.am ul. Przędzalniana 
72. Radiioodbiornik „Pion ier" 
wygrał Ignacy Szewczyk z Lu­
tutowa. POW Wieluń. budzik 
- Cezary Zawada, z.am. ul. 
Hutora 26 itd. 

Narada rac]onalizatorów · 
przemysłu drobnego i rzemiosła 

W Wojewódzkim Domu Kultury w Lodzi odbyła się ogól· 
nokra,iowa narada Inżynierów wynala„czości t przodujących 
racjona.lizatorów z zakładów podległych Ministersl\\ u Prł'.C· 
mysto Drobnego i Rzemiosła. ' 

Po referacie wicedyrektora [>ep„rtamentu Techniki Mini­
sterstwa Przemysłu 'Drobnego t Rzemiosla , inż. Jasińskiego, 
nastąpiła d yskusja, w której najwięks:ui aktywność wykazali 
pracownicy przemysłu sprzętu gospodarskiego, dzieląc się 
swymi do~wiadczeniami w dziedzinie r...1zwoju ruchu racjo­
nalizatorskiego. 

W dals:;:ym ciągu na.rady dy­
rektor departamentu Inż. Ga­
łecki udekorował odznaka­
mi rac.i )rJ.a liza tora Jedenastu 
przodują-;ych robotników J 
techników, a l'h. in .: Bernarda 
Kubiaka, Stanislawa Samoll­
ka, E:ugeniusza Szymańskiego, 
Piotra Janowicza, Aleksegq 
Bobra. 

Zenon Sztajerski z cegieln i nr 6 - Dąbrowa oraz Jan 
Sikora - ze spó!d zielni szewski ei „ W zoTcobut" - w11-

Nazwiska te nfe zamykają 
listy zwycięzców Osób, które 
w drodie losowania otrzyma­
ły cenne nagrody jest ponad 
I .OOO W najbliższy<'h dn iach 
nazwiska wszystkich zwycięz. 
ców ogłoszone zostaną. w 
„GłoS>ie Robotniczym", 

Dyslrn~;ę podsumował dy­
rektor D~pirtamentu Techn iki 
Minis tentwa Przemysłu Drob­
nego i RzPmiosla, inż Galec-ki, 
zwraca 1ąc uwagę zebranych 
na ;iarlan1a wy nika.1ące z 111 
Plenum I<( naszej partit. -
Zadaniem na codzień - ro­
wiedział inż. Gałecki - jest 
radykalna poprawa Jakości 
produkcji 1 związana z tym 
o bniżka kosztów własnych. 
Wielkim r•0lem do pracy 1 tni­
cjatywy J<'st dalsze zwiększa­
nie asortymentu produkcji i 
lepsze jeszcze niż dotąd wy1<o­
rzystywame surowców lokal­
nych I .vtórnych. W tych roz­
ległych '1ziedzinach racionali­
zatorzy mogą I powinni wnieść 
swój powazny wkład, 

Na zalwńczenle narady ogło4 
szono w 1niki ogólnokrajowego 
konkur~·J racjonalizatorów 
Drugą n3grodę (pierwszej nie 
przyznano) otrzymał Zygrhunt 
Rozpędowski z Lódzkich Za­
kladów Metalowych, autor 
projetu maszynki w1eloczyn­
nościowej do gospodarstwa .:l<>o 
mowego, 

gralr dwa rower11 marki Rnltyk" . 1 „Turist". 
NA ZD./ĘCTIJ tow Clesław Skowron . iri.<tr11ktor Wydz. 
Prop. Zl:. ZMP wręcza mlndym zetempowcom cen-

ne nagrody, 
fot, A, J; 



STR. 2 GŁOS ROBOTN'TCZY \ „ 17 fufego 1955 r. ~nr a2J 

[NIEMCY ZACHODNIE I . 
Wzrasta ruch protestacyjny waszyn!!~~~p:~~~!~e 1 Bonn 

przeciw ko raty iikacji francuskim kryzysem rządowym 
Depesze amerykańsl<ich agencJt prasowJ"cb Awla.dczą o nle-

kł d " k e h zadowoleniu l zanlepokojł'niu amerykań1kich kół urzędo· 

U . a ow pa rys I c wyrh z powodu upadku rządu Mcndes-Franec·a. 

Agencja United Press przy- nowego kryzysu rządowego 
tacz.a wyrazy ż.alu kół wa- we Francji, Waszyngton do· 
sz.yngtm'lskich z powodu odej- magać i;ię będzie pos\.awienia 
ścia Mendcs-France'a, który na czele nowego rz:adu fran­
wywarł w USA „dobre wraże. cusk1ego polityka, sprzyjające• 
nie swą dynamiczną polityką". z.o wskrzeszeniu mil itaryzmu 
Koła oficjalne przyznają, że w Niemczech. Tak więc - we· 
wydarzenie to „może utrudnić dlug waszyngtońskiego kore-

BERLIN, 6. 2. 
Kampania protestacyjna przrclwko remllitarylll~.tł Nlemler zach11dnirh J raty. 

flkacji układów 1111.r:vsklch oraz na rzecz zjednoczenia Nlciniec, :rr.tacza coraz uer· 
sze krę1l wśród ludnołol republiki bońskiej. 

ratyfikację układów pary- spondent.a agencji A&o6ociated 
skich". Press - przedstawiciele władz 

wiedział, że charakterystycz-' uci:estników zebrania oświad- JednoczeAnle amerykańskie amerykańskich wyra:iają na­
nym wyrazem postawy Ade- czyt, że lepiej jest zdobywać .agencje prasowe lansują wy- dzieję, że „nowym premierem 
nauera wobec problemu zjed- swój św;atopogląd na uniwer- nurzeni.a kół rządzących USA, francuskim zostanie człowiek, 
noczenLa jest fakt. że rząd sytecie niż w koszarach, świadczące o tym, że podcz.as który będzie dążył do raty!i· 
boński zamierza odpowiedzieć ________ ;..____________________ kacji układów o remilitaryza· 

Oddzialy Chińskiej Armii Lud o wo-Wyzwoleńczej, we współdziałaniu z jednostkami mary· 
narki wojennej i lotnictwa, wyzwoliły niedawno wyspę Jikiangnan, okupowanq przez 

4 bm. w Hanowerze odbyła 
się wielka demonstracja prue· 
c1wko układom paryskim, z.a 
zjednoczeniem Niemiec. Przed 
rozpoczę~iem demonstracji 
prneciągnąt uUcami Hanowe­
ru pochód, li~zący około 10 ty­
s:ęcy osób. Uczeetnicy pocho­
du nieśli tr;rnsparcn ty z ha­
slami antymilitarnymi. Na­
stępnie odbyła się demonstra­
cja, n.a której przemawiał 
przewodniczący SPD Ollen­
hauer. Oświadczył on m. in.: 
,.Przez ratyfikację ukladów 
paryskich i utworzenie zacho­
dnio-n iernirekich .sit woj&ko­
wych watąpimy na drogę, któ­
rej konsekwencji nie da "lę 
przewidziel:. Dopóki Niemcy 
są podzielone, najważniejszym 
zadaniem każdego rządu z.a· 
chodni-0-niemieckiego Jest zje. 
dnoczenit> Niemiec". Ollen· 
hauer stwierdził, że mimo wie· 
lokrotnej inicjatywy ZSRR, 
rząd boński odrzucał propozy­

. cje radzieckie. Ollenhauer po-

kontrakcją na ruch mas Judo- i k • cji Niemiec zachodnich w ra• 

v;ych na rzecz zjednoczenia Na ro' d ra ncus I mach paktu atlantyckiego i 
Niemiec. unii zachodnio-europej.skitj". 

wojska Czang Kai-szeka. NA ZDJĘCIU: żolnier;e ..:zangkaiszekowsc11, wzięci do nie-
Wicepri:ewodniczący SPD * • * 

woli, wychnd z_ą-.z_b_u_n_k_r_a __ ·--------------• Mellles, przelrułwiając w pią- Wedlug komentarzy Agenc.1l 

Dyskusja nad budżetem 
w Radzie Narodowości ZSRR 

te'k wieezorem na wiecu w nie zqadza się na uzbro •1enie Reutera, upadek gabinetu 
Schwein!urcie, oświadczył, że Mendes-Francc'a wywola.ł na-
zjednoczenie Niemiec je5t je- B tychmiast w Jondyfuikich ko· 
dynioe wówczas możliwe, jeśli odwetowców z onn łach oficjalnych „niepokój o 
republika bońska nie będz:e Jo;; ukladów paryskich będ~-
związana jedn06tronnie soju- PARYŻ, 6. 2. cych podstawą europejskiej 
ezami. Walka narodu franrusklero przeciwko remllilaryzacjl polityki pafu;tw zachodnich". 

MinJBter Go_,podukl w Ba- Niemiec zachodnich przybiere. n~ sile. Pozycja następn~go rządu 
Clenii-Wirtembergll Veit o- fiancusklei:o na arenie mlfl-
świadczył w Stuttgarcie, że u· Zwiąrek b. kombatantów w Cha.rest z teao i;amego depar- dzynarodoweJ - stwierdw ko• 

II sesja Rady Najwyfszej 
ku i Radzie Narodowości 

5 bm. przed południem od­
byto się kólejne po9iedzenie 
Rady Narodowości, Minister 
Rolnictwa ZSRR I. Benedik· 
tow podkreślił olbrzymie zna­
czenie powziętej przed kilko­
ma dniami przez Komitet 
Centralny KPZR uchwały w 
sprawie :1Jwiększen.ia produk· 
cji artykułów hodowlanych. 
Przeciętny przyrost roczny 
produkcji mięsa zwiększy się 
prawie trzy razy, mleka -
prreszlo 6 razy, jaj - 2,3 ra­
za. W ZSRR nie było jeszcze 
takiego tempa przyrostu pro­
dukcji rolniczej. 

!Minister Oświaty RFSRR I. 
Kairow zaznaczył, że w roku 
bieżącym wydatkuje się w 
ZSRR na oświatę 68,4 miliar­
da rubli. W roku ub. zbudo­
wano i oddano do użytku w 
RFSRR 940 nowych budyn· 
ków szkolnych, wydano prze· 
szło 150 milionów egzemplarzy 
podręczników szkolnych. 

W RFSRR osiągnięto już 
poważne sukcesy w realizacji 
powszechnego nauczania dzie· 
sięcioletniego. W 8-10 kla­
sa.eh szkół średnich uczy się 
obecnie o 2 miliony 300 tysię­
cy osób więcej niż w 1950 r. 
W roku bieżącym zostanie w 
pełni iirealizowane nauczanie 

Rewelacji 

ZSRR kontynuuje obrady. W obu Izbach - w Radzie Zwląz­
oma.wlany jest projekt budżetu państwowego ZSRR na 1955 r, 

10-letnie w 117 wielkich mia· 
stach RFSRR. 

* * * Na posiedzeniu wieczornym 
Rady Związku 5 bm. w dysku­
sji nad projektem budżetu 
państwowego ZSRR na 1955 r. 
przemawiali przedstawiciele 
narodów RFSRR, Azji Srodko­
wej, krajów nadbałtyckich 1 
Zakaukazia. 
Przemawiający m. in. mini­

ster Przemysłu Materiałów Bu­
dowlanych ZSRR P. Judin 
stwierdził, że gigantyczny pro­
gram budownictwa inwesty­
cyjnego, realizowany w piątej 
pięciolatce, wymaga wielkiej 
ilości różnych ma\eriałów bu­
dowlanych. W roku ubiegłym 
zbudowano i uruchomiono 
przeszło 600 wielkich zakładów 
przemysłowych, oddano do u­
żytku kilka elektrowni, wznie­
siono wiele domów mieszkal· 
nych, szkół, szpitali i klubów. 
W roku bieżącym budownic­
two Inwestycyjne rozwijane 
będzie jeszcze w szerszym za­
kresie. Dlatego też zostanie 
znacznie zwiększona produk­
cja cementu i innych mate­
riałów budowlanych. Postano­
wiono zbudować w ciągu naj­
bliższych dwóch lat pięćdzie­
siąt z.akladów, które produko-

Matusowa 

wać będą prefabrykowane e­
lementy żelbetowe. 
Następne posiedzenie Rady 

Związku odbędzie się 7 bm. 

Nieoczekiwane 
wnioski Edena 

LONDYN, 6. 2. 
4 bm. w odpowłedit na interpelację b. labourzystowskie­

go mlnlstn. Obrony Shlnwella, Eden zlobl w Izbie Gmin 
pisPmne oowiadezenfe, W którym naświetlił (IUnkt widze• 
nla. rządu brytyjskiego w sprawie Talwa.nu I innych WYSP 
chińskich. Demokratyczne kola brytyjsldo ocenia.ją ośwlad· 
czenie Edena Jako nieudaną próbę usprawiedliwienia oku· 
pacjl tych wysp przez wojska. amerykańskie, a także aitre­
sywnych płlsunlęć USA przeciwko Chińskiej Republice Lu· 
dowcj. 

ceyć dQ Innej kategorii, po­
nieważ niewątpliwie stano­
wią one część terytorium 
Chińskiej Republiki Ludowej, 

Nawiązując do deklaracji 
kairskiej z 1943 roku, któi·a 
głosi, że wszystkie terytoria 
zabrane przez Japonię Chinom 
jak Taiwan i Wyspy Rybac­
kie, powinny być zwrócone ....... -----------­

Po co Dulles 
udaje się 

do Indochin ł 

kłady paryskie pogłębią po- okręgu SekwAny, zrzei;zający tamenlu oraz licznJ merowie menlator - będzie trudna. w 
dział Niemiec i wywalają nie· 255 ty11. ooób, uchwalił na z innych kantonów i departa· Londynie wyrażana jed oba· 
bezpieczeństwo, iż Niemcy za- specjalnym zebraniu rezolucję, mentów Francji. wa, ie „Jeżell Rada Republiki 
chodnie sumą a!ę terenem w której protestuje przeciwko będzie domagać się wprowa-
wojny atomowej. układom p'.łryskim i domaga ' dzenia poprawek do ukł.adów 
Przemawiając na manifesta­

cji w Mannheim deputowany 
socja.ldemokratyC'Zlly Efler po­
wiedział: „Walka ma.<i pracu­
jących przeciwko układom pa­
ryskim, a w gzczególności jej 
osiągnięcia w ostatnkh dniach 
świadczą, że ludność Niemiec 
nie pogodzi się z podziałem 
&wej ojczyzny". 

W Remscheid odbyto atę 

I 
pięć zebrań wrganizowanych 
przez związki :r.awodowe prze­
ciwko układom paryskim. U­
cze;;tnicy tych l'Alrań uchwa-
lili rezolucje, w których po­
pierają uchwały III Kongre"u 
DGB przeciwko remilitaryza­
cji Niemie<? zachodnich. Na 
zebraniach tych przemawiali 
m. in. deputowany do Bundes­
tagu K. Wicnand I b. deputo­
wana do parlamentu zachod­
nio-niemieckiego H. Wessel 

Uczeetnky zebraniA w Min­
den jednogłośnie potępili re­
militaryzację Niemiec zachod­
nich w jakiejkolwiek formie. 
Deputowany do Bundestagu 
F. Eschmann oświadczył na 
tym zebraniu, :i.e związkowcy 
zachodni() • niemieccy mają 
prawo wyra"Z.i~ swoje stanowi­
sko w sprawie remilitaryzacji 
Niemiec zachodnich, gdyż cho­
dzi tu o pod6tawowy problem 
całego narodu niemieckiego. 

sie rokowań w sprawie poko- ZE SWIATA pary&kich lub i..ażąda odrocu-
jowego uregulowania proble- nia głosowania - cały projekt 
mu niemieckiego. „Problem może się załamać wobec bra-
ten - itwierd1.a rezolucja - ku Mende;;-France'a, który u· 
może być rozwiązany prze1. miał priepychać le układy". 
zbudowanie systemu zbioro- --- ljjl = Według londyń6kiego kore· 
wego be7.piecz~ństwa, który l:::J spondenta agencji United 
stworzyłby warunki do pow- SPADEK KURSOW NA GIEŁDACH Press, tamtejeze koła dyplo-
8Zechneirn. stopniowego, rów- ZACHODNIO-NIEM!iCKICH matyczne uważają, że „wsku-
noczei;nego i kontrolowanego No giełdach iachodol<>-oremlecklch tek upadku Mendes-Franee'a 
rozbrojenia". 1onolowano nowy spadek kuroów. Nie· z.achwi.ana wstała unia z.a.­

• • • kiedy 1pod•k te• wyno•ll pnenlo 20 chodnio-€uropejska" . 
procent, Jak op. akcjo ropy nołtowoj. Dziennik ,,Daily Mail" nrZA!-

Sześciu wybitnych profeso­
rów wyższych uczelni Fr;mcji 
\l\'YSłalo list do w&i.ystkich 

Akcje takladów Siemensa spadły o 14 "' 
proc., akcje pnemyslu wlókiennine;o widuje, że „w obozie zachod· 
o l-4 punkty. nim odżyje prawdopodobnie 

czlonków Rady Republiki. Pi- KUOMINTANGOWC.Y 
szą oni: „Możemy zapewn'.ć. że ATAKUJĄ AITLEE 
olbrzymia w;ękozoś(: pracow- Jak donosi agencja United Pre11, u· 
ników uniwersytetów francu· hiuj~cy •i• w ję1yku ongieł1k•m w 
skich Drzeciw~tawia się pla- Talpeh (slolł<• Taiwanu) d1ieoo•k kUO· 

od ·od · t g· 'li- mintangow1lcl „Chino Post" 1amiełcił 
nom . 1 . zenia po ę I mi . \ s bm. artykuł redakcyjny, l<ry1r>uiqcr 
tarne] Niemiec. Rad.il Repubh- stanowisko pnywódcr Iaboursystów bry· 
ki może jeszcze ocalić przy- tyjsklch Clomento Attlee wobec „riqdu" 
szłość Francji. W eh wili gdy Cta~ Koi-neka. . . 
, • • . • • D11enn1k ostro wy1tępuJ• pl"lecawko 

NATO legallzuie uzyc1e bro!11 Attlee, >tóry uwala, ie rtqd uangkai· 
atomowej - układv londyn- nekowski powinien wyniośc się 1 For· 
skie i pa•y<kie które wciela- moiy. Polityka brytyj1kio90 dilennłk na· 
· · ~ · ";- ; k d 1ywo ni mniej ni w1~cej tylko „ „naj­
J~ ar.r;ue n1em1ec ą, o org~- więknym głupc•m 1poiród po•„ni•nnych 
IllUICJl atlantyckiej maJą tiwrch I 1martych polltvk6w b1fty1•kich", 
szcrególny wyraz.. Ratyfikacja 
układów paryokkh ozn.aczała­
by wypo~ienie mllitary~t6w 
niemieckich w broń masowej 
zagłady". 

• • • 
W piątek robotnicy gazowni 

w Nicei przeprowadzili krót­
kotrwały strajk protestacyjny 
przeciwko układom paryekim. 

W SPRAWIE STOSUNKO\/'t 
IAPONSKO·RADi:IE<;Kl<;H 

Agencie Unlted Preu dono1I, ł• 
dnia ł bm. ambasador Japońfki w USA 
- Sowado, zwrócił titt do d"1eyoło ra­
dlłeckłego w ONZ - A. Sobolewo 1 
projbcr • 1potkanie w celu pnl!k„1anla 
mu odpowied1i raqdu japoi'lski~go na 
propo1ycję ZSRR. w spraw~• pnyvvr6c ... 
nla stosun~Ow 1tołcojowych a Japonlq. 

Razem l. nimi 6trajkowala ZAKAZ SPRZEDAZV 
grupa niemieckich robotników AMERYICANSKICH ~ISM BRUKOWYCH 

W lrtlO DE JANEIRO 

kontrowersja w sprawie remi­
litaryzacji Niemiec". 

• „ • 
Boński korespondent United 

Pre.-ifl donosi, że upadek rządu 
Mendes-France'a „wstrzą.snllł 
rządem zachodnio-niemiec· 
kim". 0$obistości oficjalne bo­
ją aię o perspektywy ostatecz.. 
nej ratyfikacji układów pary· 
skich przez Francję. Ich zda­
ni~m - pi&ze kore5pondent­
perspektywy te „ wygląda Ją 
ponuro". Upadek rządu Men· 
des-France'a &tanowi osobiiste 
niepowodzenie Adenauera, 
który pok!adal wielkie nadzie-­
je w zdolności Mende.s-Fran­
ce'a narzucania układów pa­
ryskich opornemu parlamen· 
towi francu&kiemu. 

nie udaje się zatuszować 

Republice Chińskiej, jak rów· 
nież do deklaracji poczdam­
skiej, która potwierdzila sfor­
mułowaną w dekla>!'acji kair­
skiej decyzję, Eden dochodzi 
do nieoczekiwanego wniosku, 
że nie wtad-0mo do kogo należy 
pod względem prawnym wła­
dza suwerenna nad Taiwanem 
i Wysp.ami Rybackimi Eden 
uważa., te deklaracja kairska 
była tylko „sfonnulowaniem 
zamiarów", a Japonia zrzeka· 
Jąc się formalnie w traktacie 
pokojowym z kwietnia 1952 
roku wszelkich praw J rosz­
c:-zeń do Taiwanu i Wysp Ry­
backich nie przekazała tych 
terenów pod suwerenność 

Chin czy Io Chińskiej Repu- 1 
bliki Ludowej, czy też chiń­

skich władz czangkaiszekow­
skich. Jedynie kontrolowane 
przez czangkaiszekowców wys­
py w bezpośrednim sąsiedz­

twie wybrzeża chińskiego trze­
ba - zdaniem Edena - zali-

Jak podaje agencja Reutera, 
John Foster Dulles zamierza 
w końcu luteao udal: 11ic do 
Indochin. Celem tej podrózy 
jest „zbadanie możliwości za• 
pobieżenia przejściu Wietna­
mu południowego pod kontro· 
lę komunistów" - pisze Reu­
ter. 

W Heidelbergu zebrano już 
800 podpisów pod rezolucją 
protestującą przeciwko ratyfi­
kacji układów paryaklch. 
Zbieranie podpi6ÓW pod ana­
logiczną rezolucją odbywa sii: 
w Ludwigsburgu i w Innych 
miejscowości.ach Republiki 
Federalnej. 

z Saary, którzy chwilowo :z.a-
trudnienl są w gazowni nlcej- lok donosi dliennłk bra1ylljskl „Ultl· 

ma Oro", sttdzia dla nieletnicł\ d• Gu· 
sklej. •mao 1oka1ol 1pnadawonla w ~Io de 

PrzewodnicU!cy socjaldemo­
kratycznej partii Niemiec 
(SPD) Ollenhauer oświad<:?:ył, 
że z chwilą upadku Mende.s­
Fr.ance'a ostateczna ratyfika· 
ej.a układów parysk1ch w par­
lamencie francu~kim „może 
stać się nieprawdopodobna". 
W tej sytuacji - dodał Ollen· 
bauer - „trudno zrozumieć, 
po co Republika Federalna. 
miałaby ratyfikować układy 
międzynaroduwe, które póź• 
niej !k.acą moc prawną wsku„ 
tek odrzucenia ich przez inne 
kraje". 

· ltea.kojl amerykańskiej nie udaje się zatuszować rewela­
llyjnej sprawy Ha.rvey'a Matusowa, chociaż liczni I bardzo 
wpływowi inspiratorzy i zwolennicy „polowań na czarowni­
ee" gorąco tego pragną. 

Afera b. doradcy Minister­
•!Jwa SprawiedliMlości USA do 
spraw „dzi.ałalności wywroto­
wej", przyjaciela Mac Car­
thy'ego - Matusowa, wywo­
łał.a wielki skandal, zdema­
skowała cały system amery­
kańskiego wymiaru „sprawie· 
dliwości". 

agent tajnej policji - oświ.ad· 
czyi ostatnio, że „wprawdzie 
nigdy nie widział Camerona 
na tajnych zebraniach komu­
nistycznych, lecz słyszał od 
dwóch komunistów, iż Came­
ron był członkiem partii". 

Przed wyjazdem do Sajgonu 
Dulles ma wziąć udział w kon­
ferencji krajów objętych pak­
tem wojskowym Azji połud­
niowo-wschodniej (SEATO>. 
która rozpocznie stę 23 bm. w 
Bangkoku. 

W miei"scowoścł Chateau- Janeiro 6 amerykań•kl<h pism bruko­
wych, Oecyiht swq Gusmao u-notywo-­

me illan t (dep. Cher) odbyło się wal tym, te pisma te wywie1oiq dema-
W Berlinie ~chodnlm w- - zwołane pn.ez mera socja- rall1u)qcy wpływ no młodliei bra1ylil· 

stało z.organizowane zebranie Ustę wspólne zebranie skÓitennik podkreśla, ta 90 proc. 
studentów, na którym mieli wszystkich merów kantonu. wnystki<h materiałów publikowanych w 

się oni wypowiedzieć, czy chca Po•tanowili oni zwrócić e;ię do bra•1llisklch _plsm~ch brukowych pocho· 
pełnić służbę wo.i~kową przed członków Rady Republiki ~- I dtl •e Stanow Z1cdno<1onvch. 
rozpoczęciem studiów, w czasie I branych w tym departamenc;e I a. cztONEK ss, TH~IN~~. 
•ludiów, czy też po ich ukoń- , z żnd~n'em. aby glosowall SKAZANY NA KARE SMIERCI 
czeniu. Dysku~ja wykazał.a, że pneciwko ratyfikacji ukła· Sąd w Berlinie demokrolrc1oym ska-
studenci w og61P nie chcą pel- dów paryskich. Zażądało tego 1~1 na kar•. i~iercl 10 tbrodnie pn•· 

„ I . b j k . J d , . . 10 . . k n+on:.i C•wWO ludtkos" b. ctłonka 55, I(. The!· 
OlC S UZ Y WO El OWeJ. e en 'Z rown.ez me1ow a " nero. Theiner był hw. „1an1ta1iunem 11 

w obo1ach lconc11ntrocrjnych w 5ochsen­
haus2n, Dachau i Gusen. W obo1ach 

Rozmowy 
Adenauera 

Pod .presją opinii publtczn&j 
Mn.acka podkomisja bezpie­
czeństwa wewnętrimego o­
świadczyła, że ro2lpatrzy spra­
w~ Matusowa i wezwała, go 
do złożenia zemań. Rozprawa 
przed komis-ją ma odbyć sit: w 
przysz.ly wtorek. 

Niesławny koniec rządu Mendes-France' a 
z Conantem 

Agencja Associated PrH• 

łych traktował on brutalnie więiniOw I 
pnyc:cynił się do śmierci wielu soo:hOd 
nich. lral on r6wniei ud1ial w maso­
wym rontneliwaniu 10 tyslęc.y rad1iec· 
kich jen<Ó„ wojennych. donosi, że 4 bm. przed 1wo11n 
DVSKRVM!NACVJNll POLITV~A USA I wyjazdem do _USA_ wysoki 

wosrc souw11 komisarz Stanow ZJednoczo· 
DyskryminacyJna polltyi<a handlowo I nych w Niemczech, Conant, 

Stanów Zjednoc1onych wobec Boliwii I przep1·0\\;adził dłuższą rozmo ... 
doprowadrila do tego, ie wed1u9 oli· , wę z Adenauerem na temat 

Po otrzymaniu we2lWani.a 
Harvey Matusow oświadczył, 

te fałszywe zeznania składał 
nie tylko na posiedzeni.a~b tej 
rpodkomisj i, ale także podczas 
procesu sądowego 13 czoło­
wych działaczy l(omunistycz-' 
nej Partii USA. Dodał on rów~ 
:niet, że w 1952 r. jego kłam­
liwe „rewelacje" wykorzysty­
wane były w kampanii prze­
ciwko demokratycznym kan­
dydatom do senatu. 

Bardw znamienny jest sto­
sunek do sprawy Matusowa 
członków senackiej podkomi­
sji, która ma badać jego o­
świadczenia i zeznania. Sena­
tor J, O. :s;astland, który ma 
przewodniczyć podkom.i.sil 
podczas pr;iesłuchiwania Ma­
tusowa, oświadczył, że podko­
misja tylko „roz'Patrzy" zezna­
nia tego byłego „świadka", zaś 
senator W. E. Jenner - sekre­
tarz techniczny podkomisjj -
stwierdził, iż „chce się ona 
dowiedzieć, kim właściwie jest 
Matusow". Próbuje się więc 
zb:igatelizować: jego rewelacje. 
Jednocześnie, jak podaje pra· 
N amerykańska, podkomisja 
zajęła się osobą wydawcy na• 
pisanej przez Matusowa książ· 
ki pt. „Fałszywy świadek" -
Angusem Cameronem. Came­
ron był już w roku 1953 prze• 
słuchiwany przez podkomisję, 
która chciała 9ię dowiedzieć, 
czy nie jest on „ukrytym komu­
nistą". Obecnie znów sprawa 
ta jest wyciągana na światło 
dzienne, po to chyba, żeby 
podjąć próbę zasugerowania 
1.połeczeństwu, ii rewelacje 
Matusowa są „inspirowane 
przez działaczy wywroto­
wych". W związ.ku z tym zna· 
ny prowokator Philbrick -
podobnie jak Matusow, byłY. 

~1 a początek trochę arytmetyki, 
I~ Gdy w czerwcu 1954 r. do 

władzy we Francji doszedł rząd pre· 
miera Mendes - France'a, to w 
Zgromadzeniu Narodowym wypo­
wiedzialo się za nim 419 deputowa­
nych, a przeciwko zaledwie 47, 
Wcze5nym rankiem 5 lutego rząd 
Mendes - Fra nce'a podzielił los 
swych 19 powojennych poprzedników. 
Przeciwko niemu wypowiedziało sii: 
319 deputowanych, a za nim - 273. 
Cyfry te jaskrawo !lustrują drogę 
przebytą w ciągu 8 miesięcy przez 
rząd Mendes - France'a. 

Nie będzie przesady w stwierdze­
niu, że od lat pozycja żadnego rządu 
francuskiego, żadnego premiera 
francuskiego me była tak silna jak 
pozycja rządu Mendes-France'a 
przed 8 miesiącami, Mendes - Fran• 
ce, przedstaw1de1 cz.ęści burżuazji 

francuskiej, doszedł wówczas do wła­
dzy, zdecydowanie wypowiadając się 
za położeniem kresu „brudnej woj· 
nie" w Indochinach, za rokowania· 
mi miedzv Zachodem I Wsthodem, 
za częściowym przynajmniej ~nieza­

leżmemem polityki francuskiej od 
waszyngtońskiego dykt~tu. Nic też 
dziwnego, że polityk, przemawiający 
językiem pokoju I nie szczędzący 
słów krytyki pod adresem swych 
poprzedników, szukających natchnie• 
nia w Waszyngtonie, zyskał sobie 
dość dużą popularno~(:. Jedynie pra­
sa amerykańska i częściowo angiel­
ska nie żałowały mu epitetów, dając 
do zrozumienia, że rząd Mendes • 
France'a nie przypada im do gustu. 
Tak było u progu owego la ta 1954 
roku, łata, które przyniosło I udzkoś­
ci tak upragniony pokój w Indo­
chinach i or.we nadzieje na ocłprę­

żenie w sytuacji międzynarodowej. 
Ale premier Mendes-France szyb„ 

ko zapomnial o lecie 1954 roku. Za• 
pommał o swych własnych słowach, 
kiedy to mówił, że „bez poparcia w 
narodzie wszelkie posunięcia są pa· 
raliżowane, bezskuteczne". Gwałcąc 
wolę nar('du trancusk:iego, rząd 

Mendes • France'a z pośpiechem, 
radującym serce pana Dullesa, za­
krzątną! się wokół planów remilita­
ryzaci1 Niemiec zachodmch, czym z 
miejsca stracił zaufanie Francji, a 
zdobył zaufanie Wao;zyngtonu i ~ym­
patię Ade:ia.iera. Z tamow prasy a· 
merykańskiej znikły, jak za dotknię­
ciem różdik1 czarodziejskiej, obra­
źliwe epitety, a na ich miejscu po· 
Jawiły się pochwaly pod adresem 
tego ,.wielkiego francuskiego męża 

stanu - premiera Mendes - Fran­
ce'a", teeo „supermana", jak go 
ochrzczono "la Atlantykiem. 

J ednakże co przenikliwsi pubJi„ 
cyśc1 ameryk~ńscy, Jak np. ko­

mentator dziennika „Wall Street 
Journal", przewidywali, że „topory, 
które podcięły po wojnie 19 premif'­
rów francuskich, przygotowane są 

dla Mendes - France'a". Opinię tę 

opierali m. in. na bardzo charakte· 
rystycznym zjawisku systematyczne-
110 topnienia większości, jaką Men· 
des • France w początkach swych 
rządów rozporządza! we francuskim 
Zgromadzeniu Narodowym. Każde 
kolejne glosowanie, niezależnie od 
tego, co było jego przedmiotem, wy· 
kazywato kurczenie się większości, 
na której opierał tię Mendes - Fran· 
ce. 
PrzyszPdł pamiętny grudzie!\ 1954 

roku i debata nad ratyfikacją ukla­
dów paryskich. 31 razy zabierał głos 
Mendes - France, uciekając ~ę do 
karkołomnych sztuczek procedural­
nych, by w końcu narzucić Zgroma­
dzeniu decyzję w sprawie wskrze· 
szenia hitlerowskiego Wehrmachtu. 
Mizerną „większością" 27 deputowa­
nych powzięta została decyzja, go­
dząca w bezpieczeństwo Francji. Pi­
szemy większością w cudzysłowie, 
i;idyż w rzeczywistości za ratyfikacją 

i:łcsowala jedynie mniejszość, zwa­
żyws1.y, że wielu deputowanych 
powstr7\•mało się od ,;:losu. 

Od tej chwrli godziny rządu 

premiera Mendes • France'a byl:y 
policzone, Przeciwnlcr. remilitaryza~ 

ej! NiemiPc zachodnich nie mogll, 
rzecz jasna, licqć na polityka, któ· 
ry zawiódł ich zaufanie, który wy­
startował z patriotycznymi przysię­
gami na ustach, a okazał się pierw­
szej wody kapitulantem wobec wa­
szyngtońskich żądań. Polityka, który 
tak zasłużył się polityce remilitary­
zacji Niemiec zachodnich. 

wa ostudLająco na zapały zachnrlnio„ 
niemieckich zwr>lenników remilita­
r.vzacj1, którzy obaw1~n •1ę powtó­
rzema historii z „>trmia europejską", 
kiedy to w Bonn ratyfikowano ulda­
dy, które póżmej we Francji zostały 
odrzucone, a tym samym straciły 

moc prawną. Nic też dziwnego, ?e 
w adenauerowskich kolach ze szcze­
gólnym ubolewaniem przyjęta zosta­
ła wiadomość o upadku rządu Men· 
des • France'a. A&„ncja United 
Press donus1, że upadek rządu Men­
des - France'a „wstrząsnął r7.ądem 
zachodnia - niemieckim", którego 
przedstawiciele obawiają się, iż osta­
teczna ratyfikarja układów stoi dziś 
we Francji pod znakiem zapytania. 

Rzecz jasna, że nie może to uśpi~ 
czujności ludzi miłujących pokój. 
Tym hardziej Iż nie ulega wątpli­
wości, że Waszyngton dołoży wszel­
kich starań, by na c1.ele nowego rzą­
du francuskiego stanął jakiś nowy 
„superman" z gatunku Mendes • 
France'a, stanął polityk, na którego 
zwolennicy hitlerowskiego Wehr­
machtu..mogliby licz.yć. 

!\) cndes - France zdawał sobie 
· dobrze sprawę z niebezpie­
czeństw czyhających na niego i je­
go l'ząd. Usiłował wszelkimi sposo­
bdmi ratować się. Raz za razem 
przeprowadzał rekonstrukcję rządu, 
by fotelami ministerialnymi zatkać 
usta swym konkurentom. Zapraszat 
do udziału w rządzie socjaldemokra­
tów, chadeków. Przeciwnika rcmili· 
taryzacji, gaullistę Soustelle'a mla­
nowal gubernatorem generalnym w 
Algcrze, ilrząc, że w ten sposób po­
zyska sobie poparcie przynajmniej 
części gaullistów. Nie żalowal ani 
słodkich słów, ant intratnych synP­
kurek dla tych, których chciał so· 
bie pozyskać. Wszystko daremnie, 
Okazją do obalenia Mendes - Fran­
ce'a stała się debata w sprawie po-
lityki francuskiej w Afryce pół not"- N lezależnie od tego można 

stwierdzić. że upadek rząd<.1 
nej, Mendes - France'a to wyraz glębo-
Rząd Mendes - France'a upadł. kiego kryzysu polrtycznego, jaki 

Zarówno prasa francuska, jak I an- przeżywa od lat Francja. Kryzysu, 
gielska, zachodnia - niemiecka czy którego źródło leży w zasadniczej 
amerykańska nie ukrywaJą, że jest sprzeczności pomiędzy żądaniami I 
to dla sprawy remihtaryzacJi Nie· interesami narodu francuskiego a 
miec zachodnich poważnym clo>em, polityką prowadzoną przez kolejne 
że upadek ten, jak stwierdza belgij- rządy francuskie. „Rząd niczego nie 
skie Ministerstwo Spraw Zagrani- może dokonać bez poparcia narodu" 
cznych, „nastąpił w niedogodnym mo- - mówił Mendes _ France w okre­
mencie". Dlaczego w niedogodnym? sie, ~dy usilowat uchodzić przed na­
Nie zapomi:.ajmy, że układy nie zo- rodem francuskim za wyraziciela ie­
slały jeszcze ratyfikow1111e ani w go Interesów. Swlęte iłowa. Tak dlu­
Niemczcch zachodnich przez parla• go Jak długo rzącly francuskie i ich 
ment bm1ski, ani we Francji przez premierzy słów tych nie przekują w 
R~tlę Republiki, czyn, będzie trwat 1 pogh:biać się 

Ja!\ wynika z doniesle11 prasy, R~~ kryzys polityczroy WP Francji. Kry­
cia Republiki nie kwapi się z za• zys, kt,~ry jest jPdnym z dowodów 
twierdzeniem układów i stale zwie• słabości polityki zwącei <ię „polity­
ka z wyznaczeniem terminu przyslą· k:ą 1llr."t, 
pienia do dyskusjl1 '.l'o z kolei wplr.~ „ \ 1', GUMOWSKl 

cJalnych danych, długi lollwil łll'Ob•c t • 

USA wuosłr w końcu grudoia ub. ro• I „aktualnych problemów poli­
ku do pnenlo „, milionów dolarów. tycznych". Żadnych szczegó-4 

500 TYS. BEZROIOTNVCH 
W NIEMCZECH ZACHODNICH 

Uetba beuobotnych w Nlemuech 10-

chodnich w 1tycr:niu br. wzro:i.ło do 
pnenlo 5<JO tysięcy osób. ł\Joiw141"1'11e 
h•uoboc.ie panuje w &awarii, w pół. 
nocnej Nadrenii-Westfalii i Oolnei So· 
ksonil. 

łów tej rozmowy nie opubli­
kowano. W kolach bońskich 
twierdzi się jLdnak, że głów„ 
nym tematem rozmowy była 

wzrastająca stale w•lka mu 
ludowych przeciwko układom 
paryskim, 

Ratyfikacja u!dadów paryskich 

W partamencle.M 

,,„i na u!ic11 •. 1 

Ry.1 J1 l'ofl, (.,Diloobre1'1, 
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Na wczasach w Krynicy 
Towarzysze z ZPB im. Szymańskieqol 

Jak to jest. z umową 
z Bałuczem? 

Metoda Malcewa 

Jednym r pn:ejawów stale 1aclejnlajqcego się sojuszu mlędly "'last ... 
a W.!lią łq umowy o współrawodnictwle, :rowierane pomięd1y 101.cłodaml pra· 
cy a gromadami. W sierpniu t inlcjcdywq tej formy współle1wodnlctwa 111ięd:y 
miastem a wsią wystąpili robotnicy ZPB im. Marchlewt!tiego I chło?ł pracu· 
jqcy 1 gromody Górki Grabińdde w pow. łoJkim, Ruch 1en roJstenył si&. Cen­
nq inłcjc:ityw• podchwyciło wiele ic:kład ów I w1el• arolt'od. C1a1 t•ł }ui 10· 
•tttnowiC: si1t 1 jok wykonujq łW• z:obawlqaani• robotnicy I chłopi, 

ne zo~tały do.stawy zboża i 
zit'rnmaków. 

To pra\\·da. Ale prawdą rów­
nież jC'st, że i robotnicy ZPB 
im. S1.ymańskiego nie mogą 

W związku z opublikowaniem przez nas artykułu, omawiające.go nowy sy­
stem uprawy roli, wynaleziony 'i opracowany przez radzieckiego agronoma T. 
Malcewa - do redakcji naszej -nadeszlo wiele listów z prośbą o wydrukowanie 
dalszych szczegółów tego no~go systemu uprawy ziemi. 

Niektóre zakłady przemyslrowe, sprawujące szefostwo nad POM, pragną 
w najbliższym czasie zorganizować wspólnie z podopiecznymi POM specjalne 
narady w sprawie próbnego wpr<>wadzenia pługów Malcewa i założenia poletek 
doświadczalnych. 

Poniżej zamieHczamy cztery najważniejsze fragmenty uprawy ziemi syste· 
(· 

mem Malcewa. O wynikach zwuływany eh narad nie omieszkamy systema-
tycznie powiadamiać naszych Czytelników. 

N A ZDJĘCIU: wczasowicze na Górze Parkowej. 

Ktlka miesięcy minęło o.i 
chwili, kiedy pr7.edslawicie:e 
załogi ZPB im. Szymańskiego 
wspólnie z dyrekcją podpisali 
umowę z gromadą Balucz ·.v 
pow. laskim. Tekst umowy 
- dw"ie kartki maszynopist;, 
leży w biurku sekretarza pod­
stawowej organizac.ii partyj­
nej zakładu, tow. Ucińskiego. 
Niewiele z tych kartek można 
się dowiedzieć. Po.~zczególne 
punkty są niejasno zrcdagow11-
ne, cenny len dokument nie 
posiada w ogóle daty, nie wia­
domo więc, kiedy był napisa· 
ny. Jak są realizowane zob<J· 
wiązania zawarte w umowie? 

poszczycić się sukce..~ami. Je­
dynie tylko oddział tkalni 
przekroczył wysoko zaplano­
waną produkcję tkanin I ga· 
tunku. Nie wykonała swego 
zobowiązania zalo~a przędzal· 

r:I, a na odwrót, powstały tam 
wysokie niedobory, sięgające 

40 tys. kg przędzy. To samo 
jest w przewijalni, gdzie iloU 
odpadków nie ty! ko że nie 
zmniejszyła się o 0,8 proc., jak 

CAF - fot. St. Wdowlilstl 

Na marginesie wyborów do grup związkowych 
Druql punkt umowy m6wi 1 „Zologa 

oddziału tkaln1 iobowląiuje siq 1wl"ll~ 
nyt produkcję tkanin plerwnogo ;iat1.1n­
lcu o 5 proc., co w su.,,.1 da 80.405 m ... 
tr6w WY•<>ko·Nartojcloweg0 towaru oro• przewidywała umowa, ale na• 

Orka na glębokofri 40 - 50 cent11metr6w p!ugiem nie odklndnjqc11m 11dby. Ork(L taka 
przeprowadzana jest raz na 3 - 4 !ata. 

O czym mówili włókniarze 
o o.i proc. surowca", wet poważnie ,zostala przekro­
n;, Co to zna<1ył - pytamy Hkreta• czona. Na planowane 3,5 proc. 

Tow. Uciński w1n111a remlonaml. ... załoga przewijalni osiąga 4,8 
Ja sam nie wiom. d kó T 

C d I 1 Odd I I 
proc. o pad w. owarzysie 

1ytamy a e 1 11 i a pnygotf-o • 
wawczy pnędiolnl podniesie Jakość o znajdują jednak n.a to „uspra­
o,s pro<. oroi podnic•I• fakolć ni„ wledliwienle"· przyczyny tech-Prze~irg I treść dyskusji na zebraniu wyborczym grupy, 

bę~ąceJ najniższym, a je(lnoczcśnle podstawowym ogniwem 
zw1_ąz~owy~, ~tanowi ważny miernik aktywności inlcja17WY 
i usw1a~om1ema mas rzłonkow&kich. Tym bardziej, że cala 
kampania sprawozdawczo-wyborcza do wła.<U związkoWJch 
to nic innego jak szczera, swobodna rozmowa z masami. ' 

Pierwszy etap 11-ampanil ma• 
my już poza sobą, ale jeszcze 
zanim przystąpimy do nastę­
pnego - zastanówmy sie choć­
by bardzo pobieżnie nad tym, 
o czym mówiU łód7.cy włóknia­
rze w gronie najbliż•zych to· 
warzyszy pracy przy okazji 
wybierania męża zaufania gru­
py. Jakle stawiali żądania, ja­
kie wysuwali wnioski? 

Oto n.~ prz.ykbd w ZPW Im. 

nie usprawnić dostawy prr,ę­
dzy dla wymienionych uila· 
dów. 

Obok pozytywnych objaw6w 
reagowania na bolączki i uwa­
gi członków grup związko­
wych mialy, niestety, miejsce 
fakty bezdusznego stosunl:u 
do krytyki. 

W Widzewskfoh Za.kllłd łJ 
Pn:emyslu Bawełnianego 1 
Maja ob. Wanda Kerner Wf• 
sunęła krytycme uwagi pod a­
dre~em kierownika walkownl, 
K11lużyń.skiegQ, twierdząc, te 
nie pi-z.eiawia on dostateczn!J 
tro.<ki o produkcję. W odpt­
wiedzi na to kierownik pr6-
bowaJ szykanować pracow­
nicę. Sprawą zajęlo ~l'l 
prezydium rady zakladow . 
Postanowiono wycląiznąć ostre 
wnin<,\c:i w stosunku do ob. 
Kałużyńskiego. 

Tych kilka przykładów to, 
oczywiście, tylko drobne fra• 
gmenty szerokiej dyskusji, ja• 
ka miała miejsce prawie na 
każdym zebraniu grupy z;w!2'Z· 
kowej. 

Rady zakladowe powinny 

pieczołowicie przestrzegac!, aby 
żadna uwaga, żaden wnlosek 
wysunięty przez robotnika czy 
pracownika umysłowego nie 
pozostały bez echa. Nie należy 
też czekać aż wybory do no· 
wych rad dobiegną końca, ale 
już dziś, natychmiast, realizo­
wać słuszne żądania członków 
związku. Ot, chociażby uspra­
wnić zakup i rozdział biletów 
do kin, teatrów l na inne im­
prezy. Sporo wła~nie na ten 
temat mówiono na zebra,nlach 
grup, co równocześnie świad­
czy o ciągle rosnących potne­
bach kulturalnych łódzkich 
włókniarzy. 

doprzędu o O, 1 proc.'•. • 
- Czy to 1obowlq1anle iortolo "eoll• nicz,ne, :z:ł.a mieszanka, SztUCZ· 

Jowaneł - pytamy •ekreta...... ne włókno, bawełna, ciągłe 
- Tak, w 0.4 proc. Mało braku!• "' 

m6wl tow. Uciński. zmiany asorlymentu itp. 

Sprawy, problemy, o któ­
rych dyskutowimo w grupach, 
powinny również ?.nalP7.ć od­
dźwięk w przeprowadzanych 
obecnie zebraniach sprawo­
zdawczo-wyborczych do rad 
oddziałowych. Należy informo­
wać wszystkich członków 
związku w danym o<ldzlale, 
jakie to ważnle.fsze wnioski 
wysunięto na zebraniach grup, 
jak są lub Jak będą realizo-

- A <o z nłedopn~demł 
- Nie wiem. Wldtlde, towo~yuu „ 

clągni~ S4>kretQrz - ja tu jestem ni•" 
dawno. Umowy nio podplsrNono pny 
mnie. 

Z dalsze.I naszej rozmowy 
wynikalo, że ani I i;ekretarz; 
ani pozostali towarz.vsze: prze­
wodniczący e-kipy Pawłowski, 
członek egzekutywy Walczak, 
przewodniczący rady zakłado­
wej Saganowski nie intereso­
wali się pr7ebieg!em tego 
współzawodnictwa. 

Jeden z punktów urnowy 
m6wi, te chłopi w~! Baluc:r; 
wykonają orki do dnia 1 wrze• 
śnia ub. r., natomiast siewy za. 
kończll 26 wrz„śnla, slei11c zbo• 
te rz~owo. Orki I siewy -
ja.Je twierdzą towarzy.sze-zo­
sta!y zakońcr.one.Ale kiedy za• 
pytujemy kh, czy siano rze­
dowo. n'e potrafią na to oclpo• 
wiedzieć. 

wane wuystkle słuszne p~tu- Naczelny inżynier, tow. 
laty załogi l te najważn i ejsze, 

Nikt , w zakładzie, niestety, 
nie myśli o tym, :te umowa po­
winna być realizowana. Załoga 
zapomn!ala, pod czym złożyła 

podpisy przed paroma miesią­

cami. Zapornniala też o tym 
egzekutywa podstawowej orga­
nizacji partyjnej. 

Milczy na ten temat m!ej­
scowY radiowęzeł. 20 listopada 
ub. r. wstała wygloswna po­
gadanka, ale tylko o zobowlą· 
zanlach załogi. O ws! nato­
miast nie było ani słowa. 

18 grudnia ub. r. odbyło się 
:zebranie załoi;l przy udziale 
przodujących chłopów ze wsi 
Bałucz. Jedni I drudzy składsll 
sprawozdanta, mów!ll o trud· 
nościach, dzielili s!e dośwlad· 
czenlaml. Dyskusja wykazala, 
że tak robotnicy, Jak I chlopl 

! te dotyczące zagadnień nie- Tokarczyk, mów!: - Obieca• 
kiedy zupełnie ubocznych, dro- liśmy kolu LZS kostiumy l pil- podjętych zobowiązań w calo-
bnych, ale obok których nie kę, ale nie damy fm, bo nie ścl n.ie wykonali. 
wolno przechodzić obojętnie, I wykonali swych zobowiązań, 
ani zbywać Ich milczeniem. We ws! źle przebiega do.stawa 

' ~ z. żywca I mleka, nie uregulowa-

Niewykonanie umowy winno 
być dla towarzyszy z ZPB Im. 
Szymańskiego sy~nalem do 
odrobienia zaniedbań. Trzeba 

--------------------------------------+ zmobilizować członków ekipy 

Tak zwane „iuuczenie" r!yska - za pomocq bron tnlerzowych. Mn ono na. celu niszcze­
nie chwastów. Łuszczenie rżyska przeprowa.:tzane ;est dwukrotnie - po .iniwach i tut 

przed 1iewami. 

< ., 

.3_ .. „„.-~~~·-~-:;;" 

Prz11kr11wanle ziarna I wvr6wn11wa.nle g1eb11 po ałewach za pomocq walów lapkow11ch. 

Wiuyńskiego zwracano uwa~ę 
na niP<lo.;tateczne zaopatrywa­
nlf' robotników w uhrRnia ro­
bocze i trepy, Te ostatnie zut.v. 
wają się szybciej niż prze\vt~ 
dują normy, a to ze względu 
na bardw nietrwale wierzchv. 
Podkreślano również. że nie 
zaopatruje się należvcie apte­
<"rek podręcznych, znajclują· 
cych się w salach produkcyj• 
nych. Domag<mo się przywró­
cenia talonów na radloodbior• 
niki stwierdzając (o tym s11• 
mym mówiono również w ZPB 
Im. Armil Ludowejl, że jest to 
najlepszy spo.5ób na ukrócenie 
różnych kombinacji ze strony 
niektórych sprzedawców. Zd3• 
na się bowiem, że zachowuj!\ 
oni aparaty dla „znajomych", 
że ra<lioodbiorniki przechwv­
tują spekulanci, 

Do bardzo watnych zagad­
nień- poruszanych na zebra­
niach w ZPDz Im. Ofiar 10 
Września należała niewątpli­
wie sprawa terminowego 
J>rzeprowad7..enia chronometra­
żu I ustalenia norm na nowe 
artykuly. Opóźnianie tych obli­

Kobie y z Białynina 
obrały słuszną drogę 

łączności, aby podcz8ll wyja:z• 
dów na wi~ rozrnawiall z 
chłopami, przekonywali Ich o 
konieczn~ wywiąZ11nia się z 
obowiązków wobec państwa. 

Aby tego dokonat, trzeba za. 
cząć jednak od własnego po~ 

dwórka. Trudno jest bowiem 
przekonat kogoś, Jeśl! samemu 
nie Jest się w porządku, 

czeń działa hamująco na wy- W roku 1951 kobiety z Bia· 
dalność wiciu robotników, łynina (pow. Skierniewice) po 
zniechęca do usprawniania raz pierwszy zgłosiły swój u­
pracy. dział w konkurs.ie hodowla· 

Na zebraniu gnipv zwlązko-I nym. Kiedy po :oku do~o?a· 
wej w farbiami ZPDz im. RY· no podsumowani.a _wymkow, 
chllńskiego robotnicy uznall okazało się, ze btałynlankl 
za niesłuszne zniesienie 10-pro- znalazły stę wśród nailep­
centowego dodatku do p!ary szych hodowczyń w powiecie, 
woskarzy l taflarek. R<ida za. za co otrzymały nagrody i dy· 
kladowa szybko zareagowała plomy. 
na tę bolączkę. Zorgan.izowann Kobiety, biorące udział w 
komisję z udziałem lekarza. konkursie, zwiększyły znacz· 
dr Gontarskiego, która p:>- nie hodowlę trzody chlewnej, 
twierdziła słuszność żądań ro- bydła i drobi-u, co z kolei po· 
botnlków. W najbliższym cza- zwaliło im wykonać w pełni 
11ie sprawa ta ma być pozyt1•- plany dostaw żywca, a nad· 
wnie załatwiona. wyżki zakontMktow.ać. 

W roku 1953 hodowczynie 
Nieregularne, nleterminowP z Białynina zali<:wne zostały 

dostawy surowców stanowią 00 najle~zych w powlecie. W 
pow~żną przesz.ko~ę w podno- rok później liczba hodowczyń 
nemu w!d~Jnośc1 P~acy -- w gromadzie wzrosła już do 
•twlerdzah Jednomyślnie pra· 1 44 ·b 
C<>Wllicy Sródmiejsko-Łódzkkh oso · 
ZPł, o fakcie tym powi~do- Duże zainteresowanie koo~ 
miono Centralny Zal'ząd Pr?.e- Jrnl'sem wykazala ob. Zofia 
mysłu 'Pończo.sznicze~o, któ•e- Jarecka, przew00n!cząca \{o­
go kierowntctwo zobowiązało ła Gospodyń Wiejskich. Na 
alę w ja\\ najkrótszym termi- każdym zebraniu omawiała 

~a z kobietami sprawY ho­
wlii. Nauczycielka Helena 
otro-WSka zachęcała kobiety 

ie czytaindia książek l bro=r 

1chowych, omawi.ają<:ych me­
dy nowoczesnego gospoda­
wania, tuczenia żywca, ho­
vli kur itd. 
Dziś kobiety r.1! Białynlna 
'wią z dumą: Widocznie 

p acowalyśmy dobrze, bo w 
p rwszym półroczu ub. roku 
o ·zyrnalyśmy nagrodę pie­
bą w wysokości 900 zł, a 

p koniec l!'Oku - drugą na­
g dę - za umasowienie czy­
t ictwa (500 zł). Na zlocie 
PiTiodujących uczestniczek 
kclikursu hodowlanego przy­
ZOłno nam nagrodę krajową. 
Pi\rwszą naszą nagrodę - 900 
zł, rzeznaczylyśmy na zakup 
bil tów kolejowych do Lublina, 
gd e zwiedziłyśmy Centralną 

Wniosły one niemały wkład 
w przygotowanie i wypo98.ie­
nie siedziby nowej Gromadz­
kiej Rady Narodowej (po· 
przednio Białyn<i.n należał do 
gminy Głuchów). I t.ak np. z 
tunduszów pochodzących z 
różnych zaibaiw l imprez, or­
ganirowanych przez KGW -
zakupiono dla R<idy Gromadz­
kiej szafę, tiranki, stoUkl illp. 

I Jeszcze jedno wielkie o· 
slą.gnięcle kobiet: sta.ranlern 
Józefy Dudek, Fra.ncłs&kl 
Tracz, Zofii Jareckiej l Innych 
- w styczniu br. w Blałynl· 
nie powstala spóldJ:ielnla pro• 
dukcyjoa.. 

Warto, aby Inne koła go~ 
dyń wiej!lkieh w pow. skier­
niewickim brały PNYkład z 
chl0ipek z Bi.ałynina. 

Z. FOLTYJQ'sKI 
W -j.awę Rolniczą. I 

·zyklad Kol.a Gospodyń -----------­
Wi 'skich w Białyninie zachę­
ca o wytężonej pracy inne 
kob ty. Podczas gdy w roku 
ubi tym w konkursie ho­

No~e filmy 
-------------------------1 dow yrn brały ud11ial 44 ko­ rolnicze 
W odpowiedzi ob. ]. lhmurz"'wskiemu 

Słusznie uczyniła 
rada zał,ladowa 

W związku z Q<rtykułem pt. 
„O technice wyborów do 
władz zwlązkawycb" z.amie­
.szczonym na lamach „Glosu 
Robotniczego" w <lnlu 20 
•tycznia br. macie wątpliwo· 
ści, czy słusznie uczyniła rada 
zakładowa Łowickich Zakła­
dów Terenowych Przemysłu 
Materiałów Budowlanych po­
stanawiając organizować kon­
ferencje sprawozdawczo • wy­
borcze, a nie ogólne zebranie 
wszystkich czlonków związ.ku. 

Przytaczamy więc interesu· 
jący Was fragment Instrukcji 
CRZZ w całości. 

„W zakładach (oddziałach) 
zatrudniających powyżej I.OOO 
pracowników organizuje się 
konferencje sprawozdawczo • 
wyborcze. W razie potrzeby 
konferencja sprawozdawczo • 
'W}'borcza moie być zwo!ana 
- 'Ila zgodą zarządu okręgu -
również w zakładach liczą­
Cof<'h ponl:l;ej 1.000 zat1udnio­
łYCh,„ Klucz l\_Q ~bOE6W de- 1 

lettatów na konferencję powi­
nien być U§la.lony przez za­
rząd okręgowy tak, aby liczba 
delegatów wahala się od 70 do 
300 (dla najwiękgzycb zir.­
kladów)". 

Jak widzicie, rad~ 7.akłado­
wa postępuje zgodnie z in­
strukcją i specyC:czny charak­
ter takich zakładów jak Wasz 
'l.()stal należycie uwzględniony 
w przepisach. Oddziały Za· 
kladów TPMB są znacznie cd­
dalone jeden od drugiego. 
Zorganii.owanle ogólnego ze­
brania wszystkich czlonków 
związku byłoby bardzo utru­
dnicme. Delegaci na konferen­
cje zostali więc wybrani przez 
ogół pracowników poszczegól­
nych zakl.adów, co daje gwa­
rancję, że będą to ludzie 11;0-

dn! 7-11ufan!.a I reprezentowa­
nia interesów robotników ! 
pracowni.lcóW wszystkich ce­
gielni. 

.Jl. z. 

biet , to w roku bieżącym do 
ko ursu stanęły już 102 go-
spo nie. Na ekrany k in wiejskich we-

A opowiedzmy również 1 szły ostatnio trzy nowe krót· 
0 bol,ącz;kach hodowli w tej komelrażowe filmy rolnicze 
przo<\ującej gromadzie. Cho- produkcji polskiej nakręcone 
dz! t~ w szczególności 0 ho- przez Wytwórnię Filmów 
dowl~ kur. Bi.alynińskie ko- Oświatowych. Wyświetlane l'll 
biety dotychczas zakupywały one na specjalnych seansach 
kurcz~ta z wylęgarni w Skier- filmów rolniczych oraz jako 

dodatki do filmów fabular­
niewic~ch. Wraa:. ze wzrostem nych i ilustracje do wygtaszn­
za.potrzebowań na kurczęta nych obecnie na wsi pogada-
nie idzie w ze praca wy- nek 1 odczytów fachowo-rul-
lęgarni skier vickieJ. Nie n;czych. 
pomyślano, aby tę wylęgarnię Np. film „Stonka" bardzo 
rozbudO\vać, aby cora,z wię~ej inler~ująco ob1·azuje posuze­
gospodyn mogło prowadzić gólne stadia rozwoju groźne­
hodowlę kur rasowych. I go szkodnika, prawidłowy spo­
tak na przykład w roku sób lustracji pól ziemnlacza­
ubie~łym !!Ol>pVdynie biały- nych oraz niszczenie wykry-
nińskie na 90(1 zamówio- tych ognisk stonki. 
nych kurcząt - otrzymały za- Ciekawy i aktualnv ze wzglę-
lcdwie 150 sztuk. du na zbliżającą się wiosenną 

W roku bleżącym biały- akcję siewną jest f ilm „Przy­
ni.anki zamówiły 1 200 sztuk r;otowanie nasion do siewu". 
kurcząt, ale wylęgarnia skier- p,·zed•lawia on prnC'es czyn­
n.iewicka znów nie będzie mo- czenia ziarna ró7.nym1 ma,1v­
gła doi;tarczyć tak wielkiej I namL obsługi: tych maszvn, 
Ilości kurcząt rasowych. Po- badanie ziarna siewnego przez 
wfatowy Z.a.rząd Rolnictwa w stacje oceny nasion ltd. 
Ski~rniew:cach winien zająć Pożyteczny jest rńwnll't. tne­
się co pn;dzej tą sprawą i cl film .. Zwałczanit- rht>rób za· 
przyspieszyć rozbudowę wylę- raźllwych u zwit"rz:it", pllświę-
garni. eony dwom niezwykle groź-

* * * nyrn chorobom zwierząt hodo-
Kobiety z Białynina zajmu- [ wlanych - pomorowi świń i 

J'ł się nię tylko Mdowl~. prysZl:ZYCY.• • · 

Obróbka gruntu bronq z lapkamt zębatvml stosowana jest przed •lewami w razie uka.za· 
nła się chwastów. 

E. SZCZEPANIAK. 

W sprawie Tani i Germana 
- dyskusja w łódzkim Klubie TPP-R 

•, 

Alicja Raciszówna i F.wa 
Brok-Brzeska w „Tani". 

Na de9ki Teatru Młodego Widza we 
wrześniu ub. roku weszła sztuka Arbu­
zowa „Tania". Choć od chwili pie1niery 
mija bez mała pół roku, spektakl ten 
cieszy się nie słabnącym powodzer. iem. 
Co jest tego i:-rzyczyną? Odpowiedź na 
to pytanie dali uczestnicy dyi;kus.ji, po­
święconej „Tani". DyFkusja odbyta się 
przed k:lku dniami w Klubie TPP--R. 

O bohai,erach „Tan.i" mówiono n<i tym 
zebraniu jax o ludziach bliskich, icłl 

dole i niedole, przemiany, motywy po­
stępowania były ~egóiowo analiz<>· 
wane. Ze wszystkich w:vpow1edzl prze­
bijało przejęcie się l~mi bohaterów 
sztuki Arbuzowa. Ten żywy, ludui sto· 
sunek do pos.taci scenicznych był kon­
sekwencją tego, źe w „Tani" mamy do 
oz.ynienia z konflikt.am1 i sytuacjami 
naprawdę życiowymi, ie na oc~111e wi· 
dzimy nie papierowych bohaterów. ale 
ludzi, którzy prnei.ywają uczucia bli· 
sk1e w:dzowl. 

' Uczestnikami dyskus-j! byli, obok Ju­
d.zi młodych, i przedstawiciele st11.rS1Ze• 
go pok(}lenia. Zabierali w niej głos siu• 
ch~cze Liceum Kulturalno-Ośw1aL<.1we­
go i studenci wyższych ue<:elni. mówili 
o swym widzeniu problernatyil:1 „Tan.i" 
pedagogowie, prawnicy, lekarze, Co w 
lej dydwsji byio cenne? To, że sl<Ji<I się 
ona s.prawdz!anem, jak dalece ,;:1uka 
oddziałuje na czlowieka, jak zmuS1Za 
go do koorrontacji losów jej boh::..l~rów 
z życiem. 

„Tania" jes-t sztuką obfitującą w róż· 
ne pl'Oblemy. Kai.dy znajdzie w niej 
coś dla siebie, coś, co go specj.ilnie in­

teresuje, Jest w niej i problem miłości, 
i zdrady małżeńsikieJ, i macier1yń~ twa, 
jest sprawa przeobratania się Jęd••ost­
ki małowartośc i owej społecznie w czlo· 
wieka aż do bohaterstwa ofiarnego. 
Dnkulujący analizowali głównie rno• 

tywy postępowania bohaterów sztuki, 
za.stanawiając &ię nad tym, w Jakim 
stopniu byli 001 kowalami swego losu. 
Młodzi chłopcy I dziewczęta wiele 
uwagi poświęcili postawie Tani opus.z· 
c-zającej męża, podkreślając, te jej nie­
udane malże11stwo było konsekwencją 
ego1stycz.nego zamkn!ęcia się w wąskim 
kręgu domu, odcięcia oo świata i jego 
spraw. Tak budowane szczęści~ rodzin­
ne musiało ulec rozbiciu. Mówili o tym, 
że człowiek żyje w społecze1'lstwie i nie 
może się oo niego serarować. 

Problem pożycia malżeń.kiego Tani 
stał się tłem, na którym rozw1m:ła się 
dyskusja o trwałości związków m.ilżeń­
&kich , zawieranych międriy młodymi 
ludźmi. Zdania były podzielone, fd'łod.7.1. 

uczes.tnicy dysku9Jl wldzlell tę 91Prawi: 
w dusznym aspekcie. - Wiek me jNt 
piieszkodą w zawieraniu matżeń1>tw11-, 
pod warunkiem, że chłopiec 1 dz;ev.;czy. 
na znają się dobrze, potrafią nie za!'kle­
piać się w m!lości, mieć szerokie µ1n· 
teresowania. 

Omawiano także postawę bohaterów 
sztuki z. punk.lu widzenia m·>ralności 
socjalistycznej, poddając ostrej krytyce 
ego l styc-.mą postawę Germana. Losy Ju• 
dzii pokazanych przaz Arbuzowa stały 
się punktem wyjścia do wyraren!a 
swych poglądów na problemy świad-0-
mego i nieświadomego bohater&twa, 
ofiarnoścl, pracy dla kraju iLd. 
Obra~ dyskusji toczonej nad „l'an!ą~ 

n ie byłby pełny, gdyby pominąć uwagi 
jej uczestników o grze aktorów, usta­
wieniu postaci itp Stwierdzić należy, 
że o wykonawcach wszy&.tkich ról wy· 
rażano się z największą sympa lią, nie 
szczędząc łów uznania odtwórczyni ro­
li Tani - Raciszównle. Ponieważ w 
dy&kusji wziąła udz!ał Natalia Szydlow· 
ska - reżyser setuki, wiele pod JeJ ad­
resem padło pytań dotyczącycb zamyllhl 
reżyserskiego. 

żadne z pytań nie pozostało bez wy„ 
czerpującej odpowiedzi. 

Na marginesie dyskusji o <>&tatn!m 
spektaklu Teatru Młodego' Widza nale­
ży zaznaczyć, że imprezy tego rodzaju 
powinny odbywać się c7.ęściej. ~wego 
czasu Teatr Nowy dyskusje takie orga­
nizował. Ale przykład ten nie ro&tał 
pixlch wycony przez pozostałe placówki 
teatralne naszego mias.ta I, co gorsza, 
na wet !nic-jator zaniechał tej f0t•my roz­
mowy z widownią. 

Klub TPP-R dysponujący odpowled· 
nimi warunkami lokalowymi nie powi­
nien poprzl!fltać 1U1 jednej dys1tusyjnej 
Imprezie i organizować dalne, poświę· 
con.e spektakJ.om ł&!zldch teatrów. A 
jest o czym pomówić. Łód'Dka publlcz­
ność chętnie by j>C'rozmawiała z akto· 
rami i reżyserami o „Łaźni", „Winni­
cach ojca Gaureau", o S'Ltuce „Zatrzy· 
mać pociąg" itd. 

/, KAWCZAKOWA . 



Raymond Holliday 
Już trenuje do Wyścigu Pokoju 

ko.tu Praaa - Berlin - War­
szawa jeineio s najlepszych 
kolarzy amatorów, popqlame­
go "Ray'a" Raymonda 
Holliday :r Wolwerhamptoo. 

Ray ro.i:począł Jul treningi 
do łeco wielkiego wyścigu ko­
larskiego. 

- Spodziewam się zajd Jed­
noJ z pierwszych miejsc w tym 
gigantycznym wyścigu - o­
świadczył Holliday dzlennlka­
~m lon!łyńsklm. 

Udany rewanż 
koszykarzy CWKS 
K09Zykan:e CWKS zrewan­

żowali się łódzkim Wł<Jknla­
rzom za porażkę, jakiej a omali 
w pierwszej rundz ie rotgry­
wek o mis.trzostwo I ligL Po­
konali oni wczoraj łodzian 
74:56 (38:33). Wojs.kow1 za­
wdzięczają swe zwyc:~ ;;.two 
głównie dookonałej d :; :.po~ycji 
strzałowej Kamińsk iego ! Pa­
wlaka oraz lepszej l<ondycjt 
W zespole Włókniarza n ie 
grało dwóch czołowych za­
wodników - Jańczyk i Wi­
śniewsk i. Najwięcej punktów 
dla CWKS zdobyli: Kam .ński 
- 26 oraz Pawlak - t 7, a dla 
Włókni arza Maciejewi;.ki 

W jakim ostatecznie składzie 
wybiegnie Włókniarz na boisko·? 

B rytyjska Federacja Kolar-
1ka wyznaczyła do ekipy 

anpelsk.lej na VIIl Wyścig Po-

Marian Sikorski 

16 I Jabłoński 15. 
• • „ 

We Wrocławiu łódz.ka Spar­
ta wygrała z tamtejsz4 Gwar­
dią 69 :59 (27 :37). 

mlttdzynarodowy s11dzla bokserski 

Otwieramy karty punktowe 

1 marca upływa termin 
zgłoszeń pi łkarzy do ze­
społów ligowych. 13 mar-

„komplet" ma na myśli Król 
(ewentualn ie jego rozmówca), 
jeżeli wiadomo, że w Zakopa­
nem nie było i do te j pory n ie 
ma Kubocza oraz Kokota. A 
o tym, że nie ma - upewnił 
nas wcwrai Wiesław Jań­
czyk, z k tórym rozmawialiśmy 
telefonicznie. 

Jak wyglądają fakty? Naj­
WYższy czas je odsłon ić I 

razie możemy jedynie stwier­
dl<lć. iż z różnych stron czy­
niono naci6ki na obu tych pił­
karzy, aby opuścili oni Łódź 
t wrócili do Li pin. 

We Włókn iarzu na pewno 
zajdą zm 'any. Is totnie został 
on wzmocniony o Szymbor­
skiego. Ale ubyli trzej piłka­
rze i tej dra ty •1ie ma co cho­
wać ?Od kocem! 

Na początku grudni.a opu·..------------­
śc i l Włókniarza Walczak. 

W d rugiej połowie grud­
n ia odj echali do Lipin Ko­
kot i Kubocz. Do tej chwili 
n ie powrócil i. Natomia11t dru· 
goligowa Stal-Upiny raz.po­
częła starania o pozyskanie 
tych dwu zawodników. Ty­
dzi eń temu 1 Kokot i Kubocz 
roz.egrali towarzyski mecz w 
zespole Stali-Lipiny z repre­
zentacją Chon-owa. Spotkani e 
to zakończyło się wyn ik iem 
3 :3. a dla l ipin!an dwie bram­
ki zdobył Kokot. Poinformo­
wana o tym sekc.ia piłki noż­
nej GKKF Ot1trz.egła Stal oraz 
wszystkie inne w kraju zespo­
ły piłkarsk ie, it udział w me­
czach nie zatwierdz.onycb za­
wodników spowoduje surowe 
dla nich kary. 

Kandydat 
na mistrza Europy 

Niedźwiedzki 

3 razy na deskach 

Sezon bokserski trwa je­
szcze w całej pełni Wal­

czą drużyny I i II ligi, walczą 
mistrzowie WKKF o wejście 
do II ligi, juniorzy w spotka­
niach finałowych staczają bo­
je o puchar GKKF, klasa B 
rozgrywa zawody o awans do 
klasy A, w województwie 
łódzkim trwa turniej młodzi­
ków, zbliżają się terminy 
spotkań o indywidualne tytu­
ły mistrz.owskie seniorów i JU• 
ni<>rów okręgu i wreszcie in­
dywidualne mistrzostwa Pol­
ski seniorów i juniorów, któ­
re odbędą się w bieżącym io• 
ku w ma rcu. 

- 1 do 2 punktów pomocni­
czych, 

d za dwie skuteczne obrony 
I punkt pomocniczy, 

ca rozpoczyna się centralna 
pierwsza runda pucharu Pol­
ski. 20 marca startują do m i­
s trzostw zespoły ligowe. Nie­
dawno ogłosiliśmy term inarz 
Lych rozgrywek. Obecnie opi­
nia spor towa gorączkowo po­
szukuje informacji na tern.at 
składów zespołów I i II ligi , 
je.st bowiem oczywiste, Iż w 
wielu drużynach zajdą zm ia­
ny. Z lokalnego punktu w idze­
nia na jbardziej i nteresują nao; 
zm iany we Włókn iarzu. W 
prasie ukazały si ę do tej por y 
bardz.o „dyplomatyczne" w ia­
domości. OglOt1zono więc na 
prz.vkład . że z zesp-Olu łódz­
kich ligowców ubył odbywają­
cv służbę wojskową obrońca 
\Valcz.ak, ale ię st ratę w yrów­
nać mi.al powrót Szy mbor­
skiego. Jeszcze przedwczoraj 
czytaliśmy w lódzktei gazecie 
o rozmowie ielefonkzne.i z tre­
nerem K r ólem, że w odpowie­
dzi na pytanie „czy wszyscy 
gracz.e są już na miejscu" 
Król miał oświadczyć: „Na­
reszcie doczekaliśmy .się przy­
jazdu U rbana i Włatl'y(?). Ma­
my więc komplet". Jakiż to Zamiaet w Zakopanem na 
-------------.., obozie Włókniarza, Kokot i 

Włókniarz straci! nawet 
teoretyczne szanse na po­
zostanie w I lidze bok­
serskiej. Sto.Io się to jasne 
wczoraj wieczorem, kiedy 
Sparta (Bielsko) pn!rnnała 

Gwardię (Warszawa) 11 :9. 
Los Wlokniarzy nie jest za­
pewne niespodzianką dla 
nikogo, kto realnie oceniał 

sza.nse nadwątlonej dzie­
siątki łódzkiej. 

Gwardia. (Gdańsk) wy­
grała s Kolejarzem (Szcze­
cin) 14:6. 

Wszystkie te imprezy oglą­
dać będą rzesze milośmków 
pięściarstwa, którzy podczas 
walk dopingują swoich pupi­
lów, reaguJą żywo na wszyst­
ko, co się dzieje wokół ringu, 
ale, niestety, nie zawsze słusz­
nie, zwłaszcza gdy chodz.i o 
wyniki sędzi.owskie, które 
ich zdaniem - krzywdzą za­
wodnika miejscowego lub 1ch 
pupila. stąd na widowni Loi;ę­
ate protesty pod adresem sę­
dziów i prz.eciwników. To iest 
powodem, że w hali wytwarza 
s lę n iezdrowa, niesportowa at­
mosfera, która przynosi wiel­
ką krzywdę naszemu sportowi 
l źle wpływa na wychowanie 
młodzieży. 

A dzieje się to dla tego, Iż 
większość publlcznośc1 nie zna 
zasad, którymi k1er uie s•ę >ę­
dzi.a, prowadzący walki w rin­
gu i st;dziowie punktowi, o~e­
nia:ący przebieg tych walk. 

Pragnę na łamach prasy w 
sposób dostępny przedsLawić 
pracę sędziów podczas zawo­
dów l zasady, iakun1 k1eruią 
11ię sędziowie przy wydawaniu 
werdyktu. 

Zacznę od sędziów punkto­
wych. Sędziego punkLowego 
cechować musi wysokie i;x><:Lu­

ćie odpowiedzialności w wy­
danie wlaściweJ oceny, zgod­
nej z przebiegiem walki. .Sę­
dzia punktowy zapisuje swoie 
decyzje na specJ.alnych kar­
tach sędziowsk ich. 

Jak wiadomo, celem katdej 
walki jest uzyskan ie przewagi 
nad przeciwnik iem. Przewagę 
zdobędzie zawsze ten zawod­
nik, który: 

zada. przeciwnlkowl więcej a pre.widłowych ciosow, 

b 
potrafi lepiej obronić się 
przed ciosami przeciwnika, 
wykaże w walce większą 

C skuteczność ciosów, 

d będzie walczy! czysto I lo­
jalnie, zgodnie z re~ula-

minem. 

Dla oceny walki sędzia. pun­
ktowy posługuje się punktami 
zasadniczymi I pomocniczymi. 
Trzy punkty pomocnlcze sta­
nowią Jeden punkt zasadul­
ezy. 

Do czego służą punkty po­
mocnicze? 

Do oceny każde! poszczegól­
nej akcji, która odbywa się w 
ringu, a więc: 

za ka.żdy prawldlowY cios a zadany wypchaną przed­
nią częścią rękawicy przeciw· 
nlkowi w przednią część glo~ 
wY I tułowia. od pasa wzwYz 
_ przyznaje sędzia 1 punkt, 

b za każdy prawidłowy cios, 
który swą skutecznością 

spowodował zachwianie się lub 
upadek przeciwnika na deski 
_ z punkty pomocnicze, 

za wYkaza.nle w zwarciu 
C lepszej walki I przewagi 

za udsielenie zawodniko-
8 w! 05trzeżenia ntrzymuje 

przeciwnik 3 punkty pomocni­
cze. 

f Po zakończeniu katdej 
rundy sędzia punktuWY 

przyzna od 1 do 2 punktów 
pomocniczych temu zawodni· 
kowi, który w lym slarclu 
wykazał lepsz11 taktykę, tech· 
nlkę I ozysłOść walki. O lic 
żaden 1 zawodników nie WY­
kazal się wyższością takbczną 
lub techniczną - sędzia pun· 
kt.>w pomocniczych nie zali· 

W JAKI SPOSOB 
OBLICZAMY PUNKTU 

Niespodziewana 
porażka 

Krzeptowskiego 
OBERHOF (tel. własny) 
Dopiero w niedzielę po polud­

niu spadł w Oberho!ie śnieg I 
jakby na ironię pobietil trasy 
narciarskie dotąd czerniejące 
od odwilży. Hokeiści nasl nie­
omal o świcie, bo około 7 rano, 
stanęli jui na chropowatym, tę­
pym lodowisku, aby rozegrać 
spotkanie z drugim w lidze NR~ 
Frankenhausem. Polacy wygrab 
9:1, a najlepszym zawodnikiem 
na lodowisku był Gansiniec. 

Byt to zresztą jedimy wczoraj 
Sędzia punk lowy liczy pun- sukces polskiej ekipy. Przegr~la 

kty w pamięci lzw. systemem bowiem sztafeta naszych narc1a­
drabinkowym, zl!cza punkty rek, ulegli takie drągiemu ze­
zdobyte przez zawodnika pro- spotowi NRD nasi biegacze w 
wadzącego, a odejmuje od nieb sztafecie męskiej. Najbardziej 

jednak przykre "'.I wyniki kom: 
zdobyte przez przeciwnika. binacji klasyczneJ, zakonczoneJ 

Przy zakończeniu rundy „ sobotę. oto przeciętny w kra-
stan punktów pomocn iczych jowej skali „kombinator" _Kar­
z.a.mienia na punkty zasadn i- piel odniósł pi erwsze w sweJ ka­
cze i wynik rundy wpisuje na rierze zwycięstwo nad Danielem 

Krzeptowskim t zaiąt pierwsze 
ka rtę punktową. miejsce, ale nasz as atutowy w 

Jak oobytva, się zamiana tej konkurencji - Krz~ptowskl 
punktów pomocniczych na za.- dal się wyprzedzić takze przez 
sadnicze? Harry Glassa. Z~ola nleoczel~i-

Spotkania sędziuje się syste- wanie okazało się w Oberhof1e, 
mem 20 punktów, to zn<1czy, iż w kombinacji nnrwesklej mo­
. . . . _ żerny przegrywać naw~t .z NRD, 
ze po kazdeJ rund~ie zawod nie odgrywające] przec1ez w Eu­
n ik lepszy otrzymuie zasadni- I ropie poważniejszej roll. 
czyrh punktów 20. przec1wntk sztafetę kobiet prz~graliśm>: 
zaś otrzymuje mnieJ, tj. 19 wskutek niedyspo7ycit naszi:i 
punktów 18 17 ltd. w dól w najlepszej biegaczki Bukowei, 

· '. ' ' tak jak i sztafetę męską prze-
zalcznośc1 od . utraconych pun- grat Styrczula, który na pierw-
któw pomocniczych które sę- szych kilometrach narzucił ~ak 
dzi.a zamienił na punk ty za- silne tempo, Iż póiniej w wyniku 
sadnicze (1ak już wyżej wspo- jego „spuchl", 
mniałem w stosunku 1:3). 

Przykład: 

Zawodnik A rozpoczyna a­
tak, trafia pri.ectwnika lewym 
pros.tym - otrzymuje l punkt 
pomocniczy, w dalszym at.oku 
trafia celnie dwukrotnie - o­
trzymuje 2 pkt. pomocnicze. 

Prowadzi 3 pkL pomocni­
czymL 

Teraz atakuje z.awodnik B, 
lecz zawodnik A dwukrotnie 
w prawidłowym un ikaniu wy­
minął jego ciosy za co znów 
otrzymuje I pkt. pomocmczy i 
prowadzi w dalszym ciągu 4 
punktami pomocniczymi. 

Zawodnlk B me zaniecha! 
ataku, w dalszym c iągu nac ie­
ra, jednak A wyłapuj e iego 
ciosy 1 sam zadaje prawy µro­
sty - uzyskał znów I pkt. µo­
mocn iczy 1 podwyższył stan na 
swą korzyść do 5 punktów po­
mocniczych. 

Zawodmk B zaniechał .ita­
ku z dystansu i przeszedł do 
walki w zw<1 rc1u. w k tó reJ ma 
przewagę. Ponieważ przewa­
ga była znaczna, przy i.n;, je 
mu sędzia 2 punkty pomocni­
cze. Stan punktowy zawodni­
ka A zmmejszyl s11: do 3 pkt. 
pomocniczych Zawodnik A nie 
dopuszcz.a przeciwnika do dal­
szej walk i w zwarciu , w Któ­
rej nie pot1a [t prowadzić , .;am 
atakuje z dystan su i półdy­
stansu, zad<1Je znów trzy pra­
w idłowe ciosy 7.a co otrzymu­
je 3 pkt. pomocnicze 1 prowa­
dzi walkę 6 punktami pomoc­
n iczymi. 

W dalszym przebiegu wa lki 
zawodn ik B probu1e znów a­
takować. Trafia lewym sier­
pem. który powoduje upadek 
na deski zawodnik a A. Za to 
uderzenie zawodnik B ot1 zy· 
mu je 2 pkt. pomocnicze. a z.a. 
wodnikowi A poz.ostały 4 pkt. 
pomocnicze. 

(dalszy ciąg w numerze 
jutrzejszym) 

Pod liguwym koszem 

KoszyKark1 Włókniarza 
pokonały Spartę 45: 41 

Koszyk•1rkl stołecznej Spar­
ty rozpoc7ęły mecz niezwykle 
obiecująl·o. Klika efektow­
nych 1.d11n1ń Uzlakówny I 
Zientarsdiej I po niespełna 6 
minulacb 11ry wynik brzmiał 
Jui 12:5 •Ila ~party: Zanosi~o 
się na porażkę łodzianek, kto­
re w tym czasie eraly zbyt 
nt"rwowo, marnując wlele pi­
łŁ k bądź &o wskutl'k złych 
pudaó, w .g lęcfnie niecl'lnych 
strzałów. W miarę jednak u­
pływu •"Lasu \l\>lókniarki z.a­
c-tęly itrać bard7.iej pomysło­
wo i co "atiłiejsze - skutecz­
niej. \V rezultacie czego pierw­
sza polowa •akoóc1yla się Ich 
wygraną 1·óżnicą I pkt. 

Po put'rwie gra ma charak­
te1 wyrównany. I .odzlanki 
konsekwentnie slosuJ<1 obronę 
strefową, uniemożliwiając tym 
samym przl'dwniczkom strze­
lanie kosi;> 1 h11slll<'.I odleglo· 
ś<"i. Zawodnł<'1ki Sr>art,y szuka­
Jll wię•· '''''ęścia w strzała<:h 
z dysta.n~u. któr<' często są 
celne i 11a kilka minut pned 
końcem „~.otka111>1 wyrównują 
na 39:39. 

Ostatnie minuty gr;t naletą 
1:>e1sprze<"1nie do Włókniarek. 
które atakują z wiPlkim ani­
munem I w ogólnym bilansie 
wygrywa.Ją spotkani<' w sto­
sunku 45·41. 

Kosze dla Wlóknla„a ~do­
były: żylińska - 16, Su·zu­
rzyiiska - 9, Grabowska i Ja~ 
- po 1 oraz Pnrpalkowska 
- 6. 

Ola Sp„rly punktami pod7łr· 
iily się: 01iak - 19. Zientar­
ska - 12, Pachtowa I Kowal­
ska - po 5. 
Sędziowali słabo Krakowski 

i Chmiel 1 Krakowa. 

Kuboc:i z.najdują eię w Lipi­
nach. 

Sekcja pil'ki nożnej GKKF 
podjęła w ub. tygodniu • u­
chwalę, Iż o przejściu zawod­
ników z jednego do innego ze­
społu decydować może przede 
wszystkim kierownictwo poi. 
skiego pilkaro;twa. Nie jest 
pewne, cz.y GKKF wyrazi 
swą z.godę na ewentualne 
przejście Kokota I Kubocz.a z 
drużyny wicemistrza Polski 
do jedenastki drugoligowej 
Stali-Lipiny. Nikt nie może 
przewidzieć, jaką w tej sprawie 
opinię WYda rada trenerów. A 
pajmniei znane .sa osobicte 
poglądy Kokota 1 Kubocza na 
kwestię ich pnynależności 
zrzeszenklwej w roku 1955. Na 

Ericsson 
mistrzem Europy 

w jeździe szybkiej 
Mlstnost..a Europy w l•fdzlo aybklel 

no locbie 'laloi\ctJłJ si~ niespodtlewo­
nym 1wycl.1twem S1weda łrlicHona, 
który pokonał aolówkę łOddockq . ido· 
brwaJqc w wleloboju 205,960 pkt. WI· 
cemłstn•np 101tał Gonc:1arenko (ZSRR) 
- 207,053, a tneclo mioj1c• 1a1ql Sa­
kunłenko (Z.Slllll - 21J7,707 pkt, 

Pięściarze 

Europejskiej klasy sensa­
cję stanowt niedzielna po­
rażka Niedźwiedzkiego w 
meczu z Mllewsklm. Do po­
jedynku tych dwóch pięś­
ciarzy doszło w ramach 
meczu CWKS - Kolejarz 
(Gdańsk), zakończoneio 
1wycfęshvem wojskowych 
15:5. Znakwnlcte nastawio­
ny przez trenera Biankę 

Milewski posiał trzykrotnie 
na deski Niedźwiedzkiego 
i sto.I się bohaterem lego 
spotkania, osiągając zdecy­
dowane zwycięstwo. Swlad­
kowie meczu widzieli 
wydarzenie, które przejdzie 
do kronik europejskiego 
boksu, ja.ko te Nledżwfedz­
kl ma ustaloną w świecie 
amatorskim markę, a nie­
dawno francuski trener 
Vlanney typował go na fa­
woryta w wadze lekkiej w 
zbliżających się mistrzo­
stwach Europy. Kto wie 
czy wczorajszy wynik wal~ 
ki Milewski - Niedźwiedz­
ki nie spowoduje zmiany 
w obsadzie wagi lekkiej w 
repreuntacjf Polski. 

Włókniarza 
pożegnali się z I ligą 

01totnlq 11on14 no utrtymanle 114 * 
p ierwszej lłd1e &troclll pl4ścłarte ł6d1:· 
k ł egio Włókn larto pnegrywojqc we.toro) 
w Krakowie t toMte)uq G"''° d lq ":1,, 
lodtionle do Krokowo pr1:y1echoll b•Z 
chorych r.owodnlków - k~ce•sklego t Gu· 
t i ń1kiego, których miejsce tt1111!1 le­
wondowsld I Ston i kowt.kł U, fen ostał· 
ni po odbyciu 1lołby Nojnowe1 po· 
wrócił do mocler1y1tego 1roł<:1 1 chot 
przegrał z Kudłocl\riem, to tecnok 1rO· 

bił dobre wrołenie no krolcowH••i pu· 
bllctnoścl . Pozo tym w iespo„ łodtlari 
no1tqp iło imiona, gdył tym razem w 
Wodz• leHo,rednle1 wystqplł c„~cn, o 
'N łrednlel walczył Ceron. 

Pn.ykrq „iespodi lonk~ sp„owtł wcz°" 
(OJ Szolii\skl . Miał on to O""?:eł':rwnllco 
Forysiliskiego, "Ór•go joł w l 'Undrie 
oosłol do ośmiu no deski , W irotosto• 
tych dwóch rundach u S toli.ńslt 'ego wr­
sdy na jaw powolne brok' ltondycyJne . 
Nic teł d1lwn•go, fe obydwo te sto,.. 
cle tokończyly 1i1t wygronQ icrokowlanl• 
no . ' ł,/ sumie oojedynell t•n •4tlłriowie 

urnalł ta l"l i• "Otlł"Tygn l~ty. 
Nojłodn l eJ11q Nolk~ d1"1 10 1tOC'łył 

Korg ier 1 eka-mistrzem Polslu Gumow-

sldm. W I l\lndzle, po komendz!• 
Ka rgler był l iczony do ośmiu . .ednok 
dos, którym Gumow1kl po1lcł oo no 
deski, był iadany po komendr ie - dop, 
to co ltrokowłanln otrzymał up('lmn1e· 
rile. W po1ostałych dwóch rundach 
Pnewogo lochlonlno wzrosło :Io teg<' 
stopnio1 te w trteclm storc!;1 sęd1 k 
pn.erwol t• nlerównq wolk,, ogłouo 
lqc rwycięstwo [Owodn iko Wf5knlorz.r 
onez tko. 

Nieco 1łablef nit rwykle wolctyl 
wcr:Oł'o j A.n l ełok. lrt6ry Jednak 1 tok 
doU gładko wvpunktow°' R:1elll•tk•. 

Wyni kł (no p lerwsrym mle;1.:1o1 łodtl o­
nte)1 Antelok wygroł t Rtesrutlc.q Ko,.. 
g ier twyc l ęiył prie1 tko. Oumow!'k1ego. 
Lewandowski prtegroł 1 ~ONC lskim. 
St„lińskr z:reml1owoł i: Fo-ys . łis\: •m . Sto­
nlkowtlc l 11 pnegrol r Kudfocilciem, o 
Stanikowski I l Chodorowslr:lm. Cyran 
przegrał nl•z:nocr:nle t Mus iołem, Ce-­
ron poddał 1l11t w I rundzie tłoleicie , 

Wos1e1uk poddał 11, w 1f rundt !„ 
Kroułowl, Jo 5kóło pnegroł prun dys· 
kwoliłlkac}• w tr.1:eclm starciu 1 Bie­
leni 1.: 

O drużynowe mistrzostwo Polski 

Florecistki AZS pokonały CRZZ li 
9:7 

W połowie stycznia rozpo­
częły s ię drużynowe miBtrzo­
stwa Polski w szermierce. 
Mi.strzostwa rozgrywane są 
systemem każdy z każdym , 
startuje w nich po 6 zespołów 
w każdej z czterech rodz.a­
jów broni. 

Ze;;połowy m istrz II sparta­
kiady pion CRZZ reprezento­
wany jest przez trzy drużyny 
natomla5t Gward:a, CWKS i 
AZS wystawiły po jednym ze· 
spole. 

Wczoraj w Łodzi roz.egrano 
spotkan ie we florec:e koolel 
pom i ędzy reprezentacjam · 
AZS i IT drużyny CRZZ Bar:v-

AZS w spotkaniu ty m broni­
ty: Mnichów na , Orzechowska , 
Wacek i Mirowska . W druży­
nie CRZZ walczy ły: Julito, 
Wróblewska, Migas Kacz­
marczyk. 

Akademkzki zrobiły miłą 
n iespodZJankę. Po niefortun­
nym starc ie w p ierwsz,ej serii 
roz;grywek (przegrały z flore­
cis tkami Gwardii 7 :9), wcz.o­
raj pokonały 9:7 drugą repre­
zentację pionu zwi ązkowego, 

która dotychczas zna jdowała 
s i ę na pierwszym miejscu. W 
zespole AZS dook onale zapre­
zentowała .s i ę Orzechowska . 
wygrywając z trzema swo­
imi przeciwniczkami. P rze­
grała natomiast po najład­
niejszej wa lee dnia czw.arty 
sw ój po jedynek z Migasówną. 

zdobywając ostate<:zn ie dla 
swojej drużyny trzy punkty 
Powstałe punkty dla AZS z.do­
były: Mn iehówna . Wacek i 
Mi rowska po dwa Zdobyw­
czyniam i pun któw dla CRZZ 
były: Wróblewska, Kaczmar­
czyk i Migas po dwa oraz. Ju­
lito 1. 

5. II. 1955 r. za.kończyto się 
w Cetniewie pierwsze zgru­
powanie czołowych pobkich 
bokserów przed mistnos­
twaml Europy Funkc11: tre­
nerów na zgrupowaniu pet­
ni!i trenerzy: Stamm, &z11· 
dlo, Gorączniak i N awro~ ki. 
NA ZDJĘCIU. trener Stamm 
w czasie wyldadów t<'ure­
tycznych ob j a$nia i poko.zu ­
je miejsca czu te I wra.!tiwe 
na uderzeni a przec\wn1ka. 

Losowanie 
hoke.iowyeh 

mistrzostw świata 
KREFELD. - W niedzielę od-

b) Io się w Kreleld losowanie ho· 
kPjowycb mi•trzo•tw świata 1 

t'uropy. W obu ~rupach A I B 
drużyny będą crały każda z kai· 
d~. Polska wyło•owala Jako 
pierwszego pru~iwnlka Niemcy 
zarh.. 1 którymi ~ra w drugim 
dniu mistrzostw, 26 bm~ w Kre­
lt>ld. 

Oto terminarz tpotkall: 
25.2.: Niemcy zach. - SzwecJn 

!Krefeld). CSR - Szwajcaria 
(Kolonia), ZSRR - Finlandia 
(Duessełdorf), Kanada - USA 

1

1 

(Dortmund). 

26.2.: Niemcy zach. - Pol•ka 

I
, tKrf'leld), USA - Finlandia (Ko­

lonia), Kanada - CSR (Oue••el­
. dor(). ZSRR - StwecJa (Dora­
'mundi, 

21.2: ZSRR - CSR (Krefeld), 
Kanada - rol•ka IKolonlal, 
Srwe<'ja - SnvaJcarfa (Duenrl· 
dor(), USA - Niemcy uch. 
(()ortmund). 

I 28.2.: USA - SnvaJcarla 
teid), ZSRR - Pol• ka !KolooiaJ, 

I 
Kanada - Finlandia (Dues•el­
dorO, 

l.3.: Nil'mc1 1.ach . - Flnlandl 
IKreleld), Szwecja - CSR (Ko­
lonlal. Szwajcaria - Pol•ka 
(DuessPldorf), 

U.: ZSRR - USA (Krel•ld). 
Kanada - Szwajcaria (Kolonia), 
Szwecja - Finlandia I CSR -
Nll'mry rarh. (Dues•PldorO, 

3.3.: Kanada - Szwecja 11tr~ 
leld). ZSRR - Niemcy zac . 
(Duesseldor(), CSR - USA I 
Finlandia - Polska (Kolonia), 

4.3.: ZSRR - Srwajcaria (Kr • 
teid), Kanada - Niemcy ialljl . 
(Kofonfa), USA - Polska (Du 
•eldorf), 

5.3: CSR - Polska IKrelelll. 
Szwajcaria - Finlandia (Kolo· 
nla), Szwecja - USA (Duessiol· 
1ort), 

I 6.3.: ZSRR - Kanitda (Krefeld), 
'Szwecja - Polska (Kolonial, 
Niemcy zach. - Szwajcaria i 
CSR - Finlandia (Duessełdorf) 

lylko kolegów z ~liwic 
pokonali 

siatkarze AZS 
Siatkarze łódzkiego AZS 

prz.ez trzy dni walczyli w Kra· 
kowie w turrneju o mistrzo­
stwo klasy wydzielone.i. W 
trzech !potkan:ach, jakie ro­
zegra li łodl.i.anie tylko jedno 
zakończyło się Ich zwycię­
stwem nad AZS Gliwke 3:2. 
A oto wyniki : 

CWKS - AZS (Łódź) 3:1 
p5:10, 15:10, 14:16. 15:9), 

AZS (Łódź) - AZS (Gliwi­
ce) 3:2 (10:15. 15:11, 4:15, 15:12, 
15:9), 

AZS (Kraków)-AZS (Lódż) 
3:0 (15:13, 15 :6, 15:5). 

Włókniarze prov1adzą 
w mistrzostwach 

piłki ręcznej 
M 1slrlostwo lodi l w p iłce ręc.ire) W 

ha ll dob i egają końca. Ze ~Qll"''.ł'.Oft)!Cli 
p i ęc i u d ru ż y" ud1 iał fa ktycznie. biorq 
jedynie lny: AZS oro1 dwie :>'Utyny 
Wt6kn larto . Po trzech spotkort foch 
p ierwsze miejsce zojmuJe Wfe>kn;ort I 
przed AZS I Wł6 kn l an.em I i. 

w nojblii sty wtorek, a b'TI . odbędz.ie 
się decydujący mec[ mi ędr:y .AZS a 
Wtókn io n:"!m I. Oru 7yna, któ•o Mnlesre 
iwyc i ęstwo w tym spotłt:on i u, [ODbędt ie 
tytuł m!strto lodzi o rot prawo t.dtlolu 
w półfinałowych roig ,.,_-lc:och mi1trr:ostw 
Polski w ha ll, kt6re rctegrana 1o~tonQ 
w Stczecl nie . 

Dotych czasowe rorgryw\:I (w h~łl no 
Widz.ewie) oglądo lo nlew1elkr Ilość 
publicznoścl, o ultodo, gdył •"t)'nio­
sły one wlele emocj i. 

'1 ?u'tełd fM! t. (dr ~ 

- szósta 
OSLO. 

W Oslo ukończyły się I ml­
•trzos twa saneczkowe śwlah. 

Ou:ły 8ukces odniosła nasza re­
pre,:entantka Barb&ra Gorgott, 
zaj111ując wśród 48 za.wodniczek 
szóste miejsce. Nieźle wypadli 
równlet nasi zawodnicy w dwój­
kacb. Pędrak i Włodzyńskl zajęli 
11 miejsce (na łl zespołów), a 
\V~jtyński z Gorgonluwną - 13. 
W jedynka~h mę•kich Polacy za­
j ęli odlegle mlrjsca. Wśród 72 
zawodników Wtodzyński był 25, 
Wojtyński - 35, a Pędrak - ~8. 

Trzeba dodać, że Polacy z powo-

.,,_, .... __ „ ...... „ .... „ 

Kronika 
partyjna 

Drlel"lca ~r6dmlełcle: seml· 
no ri um dla ogitotcn6w gro• 
py 1 I Il ł no temat „la· 
donic partii w walce o u· 
mocnien ie coch:lenf'eJ w.ęzl z 
mo.saml procuj qcyml" odbę­
dzie 1l ę dt ił, 7 bm. Dlo grypy 
I w )(0 PZPR przy al. ieośclust· 
kl 4, godt. 16, o dlo gr•pr Ili 
w O.ś rodku Szkolenia ~ r. f1yj rie· 
go pny ul . Pl otr(ow~ki•I \94. 
godt. 15. 

• • • • 
D1lelnlca Wld1ew: dtlf, 7 

hm ., o goch. 9, odi:i~dzle sl41 
stkolente se\retoriy podstawo­
wych I oddz.lołowych orycnlto· 
cli partyjnych w so11 li:onteren• 
cyjneJ prz.y ul . Stp itol„ej 5-7. 

• • • 
Dtlełnico Sródmlekłez aemt. 

na ri um no temat „ Zoocn .o por• 
tli w wolce o urnocn ie"\ • CO"' 
d z:enne) wi•r: i t mnsornl procu· 

lqcyml" dla pn:odujq::ych agi· i 
taforów gf'\Jpy lt ł IV od~t1dt ie 

•1• jutro , a bm. Gr-i,.,„ 11 -
Hkolenie .,. KD, al. k.o&c iu1zkl 
4, godt . 16, grupo 'V - s@mi„ 
norlum w Ośrodlr:u S1:11.olania 
Partyjnego P'"IY ul. Piotrkow­
sk;e) 194, o god2. 14 

Komunikaty 
Ł6dzklego Ośrodka 

Szkolenia Party1nego 
Zow ladomlo •ht oczestnllc.ów •omo­

k.utołcenlo kl•rYnku ekonomii pall· 
tyctnej, te wykład dla Il roltu l"ouCIQo. 
nio rio temat „Prawo plonoweac, p ro­
porcjonalnego ro1woju socjol1,tyc1nej 
ga1podarkl norodoYitej" odbędz i e 1 lę w 
środ•, 9 bm., o godr:. 17, w •al1 wr 
kłodo.weJ tód1klego Ośrodko. Jl) Jrou„ 
gutto 1. 

Wykład dla I ... otc:u noucz.onlG no te­
mat „Prteciętny 1ysk I «::ena produkcji'" 
odbędr:ie się w p i ątek, 11 bm., o godt. 
17, w soli wykładowej Alcooen-oł' Me­
dycznej, ul. Na rutowic10 60 (dojozd do 
ol . Oqbrowslciego). 

• • • 
Uwaga, 1luchaca tamołt1rlctłc9ftla 

kierunku moteriaUzmu dialekłyurtł1JO I 
hlstoryc1nego. 

Zowiadamlc tlę, te semtno'1u!'f' dla 
I roku nouczanio grupy 2 odbędt i e się 
w p iqtek, 11 bm.1 grupy 3 w irodłł, 9 
bm., dlo grupy 4, w piątek, 11 bm. 
W11ystkie zoj«::cio odbędą 1ię ~ lódz.· 
kim Ośrodku Stkole-nio Portnn•go, ul. 
T raugutto 1. Poctqlek zajęć o 9odtl„ 
n ie 17. 
Jednocześnie powiadamiam-,, te sr 

mino.rium dlo li roku noucran ln tosta· 
je prr.eniesione 1 dnia 11 bm. no dtień 
17 bm. 

TEATRY 
OPEllA (Wl•ckowsklego 1~} - goclz. IP 

- „Stronnv dwór". 
IM. ST. JAllACZĄ (SL Jaroc10 27) -

godz. 19 - „Winn ice ojca Goureou"1 

{pr1edstawlenie zamknięte) . 

ESTRADA SATl'llYCZNA (Traugutta 1) 
- god1, 19.1, - „Nowi goic1e„. 

ARLEKIN (Plotri<owsko 152) - got'z. 17 
- „Kolorowe p iosenki", godz. 20 -
„ Lekarz mimo woli„. 

Pozostałe teatrv n1oc:1ynne. 

WYSTAWY 
PUNKT WSTAWOWY CBWA (Plotr-

kcw,ko \02) - wvstowo pt. ,,War110-
wo w procach plostylców łódtlc 1ch", 

KINA 
ilAlTYK (Narutowlczo 20) .,. .Pokole­

nie " - godz . 16, 18, 20. 
.;DYNIA (Tuwima 2) - Program filmów 

dok. I kult .-ośwlot.: „Tęcto noc' Sł<>"" 
wocjq"' - godz. 18, 19.30 
Program dło no)młochl)'Ch: 11Mog ia:„ 
ne tobowki", 11 N lepo1łuuny k.01elc" 
- godz. 16, 17. 

AtOOA GWARDIA (Zle!ono 2) 
,,Dziennik marynoua•• - gcd1. 16, 
18, 20. 

Gorgon 
w Os~o 

du zbył pótnego przyjazdu nie 
mieli możności odbycia lrenln­
CÓ\V na torze. 

W Jedynkach męskich zwyclę-
7ył Norweg S:>lvesen w łącznym 
cza•ie 4 ślizgów R :08,59. Polacy 
uzyskali czasy: 25) Wlodzyńsk' 

- 9:01,21, 35) Wojtyński -
9:29,17 I 38) Pędrak - 9:32,57. 

Dwa pierwsze miejsca zajęły 
Austriaczki. Zwyciężyła Klen•I 
8:27,90 przed Marią Isser -
S:3U2, 3) Bauer (Niemcy •sch.) 
- 8:43,58, 4) Schelnptlug (Wło­

chy) - 8:53.43. 5) Cegnar (Au­
stria) - 8:56.71, 6) Gorgon (Pol• 
ska) - 9:00,10. 

MUZA (Pobionicko 178) - „ł'0Sc1p" ..., 
godz. 18, ;!O. 

PIONIER (Franciszkańska 31) - „Pod 
gwlotdq fryg ljJkq"' - godz. IM5. 19. 

POLONIA (P•otrkowska 67) - „Cena 
strachu" [ I 11 serio - godz. 14, 17, 
20. 

PRZEDWIOSNIE (Żerom•kie~o 76) 
„ Poemo'C o miłoki " - godi 18, 20. 

t MAJA (Kilińskiego 178) - „Kobieta 
dotnymyje słowo" - ;odi, 15, 17, 
19. 

llEKORD (Rzgowska 2) - „Ambie]• 
mfodości „ - godz. 17, 19 

ROMA (Rzgowsko 84) - „Płamlonne 
serctJ ' ' - godz. 18, 10. 

SOJUSZ (Nowo Zlotno) - „ludz:o rt„ 
pów11 

- godt . 18.30. 
TATRY (S ienkiewic[o 40) - „Auto-bul 

cdfotd to c 6.20" - godz, 16, 18, ie>. 
SWIT (!loluckl Ryn•kl - .• Zog•1blon• 

d1ieci rlstwo" - godi:. 18, 20 . 
STl'LOWV (Kil l ń•klego 123) - „Tosca" 

- godz. 1a, 20. 
WOLNOśC (Pn:ybystewskie~ 161 -" 

„ Knyntof Kolumb" - 11odz 15.U. 
te, 20.u . 

WtOKNIARZ (Pr6d1nlko 16l - „Pot„ 
lenie" - godz. 16, 18. <o. 

WISŁA (Tuw ima 1l - „E~spr91 1 -
rymborg i" - godz. 16, 18, 20. 

ZJ.CH~A (Zgiorsko 21!) - „P1c.i:&1 pra< 
clw mlcutu" - ;odi, 18, 20. 

DWOllCOWE (Dwon*" Kol„kl) - „P«>' 
łowy dorua", „z przenło.ścl Ziemi"• 
„1Q ro td totrzońskl ", „Konołeczek.0 ~ 
godz. 16, 17, 18, 19, 20, 21, 22, 

Muzeum 
Archeolo1icz11 zamknlete 

Dyrekcjo Muzeum Ar<:heologlcrneg• 
podaje do wladomoid, ie w 1wiq11N 
J przeprowod1o~ym remontem pomłen„ 
ctefi wy1towowych Muzeum Ą'cheot.i 
gic1ne w todtl przy pl. Wolnołcl 14"! 
tostołe r.amkn ięte ał do oclwołnn1a. 

RADIO 
PONIEOZIAlEK, 7 turmo "" Il. 

lODZ. FALA 202,1 m 

WIADOMO$Clt 5.05, 6.00, J.00, UO, 
n .04, 1uo, ta.n, 21.:!D, 2!.50. 

6. 15 Gimnastyka. 6.30 Kal...,dorI ra10 

d;owy. 6.37 Molodle ludowe t plyl. 
6.52 Omówienie programu. 7.1! Kon• 
csrt poronny. 7.38 Stoo pogody. 7.45 
Rad iowy kurs Jf!11yka ro1yj1llego. !.05 
Mui:ylca poronna . 8.~ Konc•rt rod1iec­
klch ch6r6w. 11.55 ChwHo muzyki. 12.10 
„Cz.o r wolco". 12.20 „No swojsl:q nu­
t41". 12.40 Audycja dlo ,..ychowowaył\ 

przodukoll. 12.'5 Audycja dlo wsi; 
13.00 Chwllo mu1y'tc:I i: płyt I komunika4 
ty. 13.05 Program dnia. 13. 10 „Powl­
wolnośc\11 - fragm. pow. U :W Aud)""I 
cjo dla młochieży nkołne) 14..0S lft'll 
formacje. 14.09 Komun ikot a stan ie 
wód. 14.10 Audycjo szkolno cilc klot 
ITI I IV. 1•.30 Koncert solistów 15.00 
Walc• Straussa I Wakheuflo. 15.30 
Utwory na flet. 16.00 Mutykn rotryw­
kowo, 16.25 Muzyko dla w1Jystklch~ 
17.00 „z łyclo Zwłq1ku Roc:hlc:ciótgo'',; 
17.30 Roporto! o~tualny. 17.37 M1rtyl<a 
operowo. 17.!0 „z mikrofonem prret 
mlasto I wiei". 18.00 Audycja dl(ł dtl.,. 
ci pt. „Skrzydlocl gośc.ie" w oprce. J4 
Knywoplstyny. 18.15 Omówien ie pJ'Olf 
gromu no dzień l"ICStępny. 18.20 KOM 
c.rt orkiHtry lRPR p. d. H. Deblcna1 
19.0() Muryko I oktuolnolci, 19 23 „PO' 
inojemy style mui.yane", 20.10 11Pan 
Adom" - słuchowisko. 21 SO Kron ika 
1portowa. 22 .00 Muzyko taneczno. 22.20 
. ,Depeuo'" - opowiadanie. 22.40 „Na• 
si w1półc1e~n l kompozytof'%Y"1 23.1S 
Muzyka no dobranoc. 

Dyżury aptek 
Dd1łej11el nocy dyłuru(q llCl•pu~ 

c• apteki: Limonowsk1ego 1, Plotrlc~ 
•ko 25, lagiewnlcko 120, PiotrkowskCI 
307, Narutowict.o 42, Gdań1ka 00, Ar• 
mii Czerwonej 8. Sre-brz.yńska 67, alt 
Kości usdr:i ..a. 

DY2UllV SZPITALI! 

Chirurgia: dtl ś cołq d•b• dyfuniJ• 
Szpi tal im, dr Sterlinga, ul. S'Cerłin„ 
ga 1-3. 

1..temat dt ił colq dobę dyluruJ• 
Szpital Im. dr PiJogcwo, ul. Wólcicń" 
ska 195. 

Dy lur pololniczo·glnekologictnJ: ed 
godt. 8 do 20 dyżuruje Szpila\ im. dr 
Jordana, ul . Przyrodniczo 7·9, ad godli 
20 do a dyiuru)o Szpllol Im, dr H; 
Wolf, ul. logiownicko 34-36, 

Ważne telefony 
Stroi Potama - I 
Pogotowi• Ratunkowe • 254·44 
Mlois•a Komenda MO - a5WO 
Mlel•kl 0$.odo• lnfou...,cjl • t!lf·l!L 


